
We Lwowie, Niedziela dnia 9 . Czerwca 1878* I I ,
W ychodzi codziennie o godzinie 4  po
południu z wyjątkiem  niedziel i dni

Świątecznych.
w ynosi;

BUKJSOOWA twEtftaliiiif • • . 4 dr 6U oPti*
a»}jwię*sj la : . 1 „ 80 ;

miajłcowa , • • • 8 a ~  ■
Z przo^Tiką pocztow ą’ 

i w paiatwi / uust^aekicsa . 8 »łr. — et. 
fio Pma i Kn*:»r, jSał-ftJśktej .

_  I . FitntóJ.......................
§  a BJtfi! i SłWijcs îji . . . .
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Lwów d. 8. czerwca.
(lioskwa (lice na kongresie wyzyskać zamach 

Nobilinga. — Motywa wystąpienia mniejszości z 
Keta polskiej o. — Mylne doniesienia Czasu co do 
mowy p. Hansuera w Izbie posłów. — Sprawa pol­
ska po raz pierwszy w tej Izbie rdzennie podjęta.—  
Odpowirdz posłów włoskich na list mniejszości Koła 
polskiego. — Anstro węgierskie sprawy parlamen­
tarne, — Półnrzędowcy wiedeńscy i peszteńscy o
0 położenia N ieb ie, w s ;utek zamachów.)

Nikomu tak na rękę nie przyszedł zamach 
Nobilinga na życie cesarza niemieckiego, jak Mo 
skwie Natychmiast z Petersburga podniesiono 
myśl, ażeby kongres nie tylko sprawą wscboduią, 
ale i obroną społeczeństwa przeciwko socjalizmo 
wi się zajał. A i w Berlinie przypadła ta pro- 

ozy .a  bardzo do serca, i już ztamtąd donoszą, 
,e kongres po załatwieniu sprawy wschodniej, 

ma się zająć sprawą obrony przed socjalizmem 
Lecz cóż kiedy kongres, zbierający się we czwar 
tek, to nie kongres karlsbadzki lub zjazd w We- 
róLi« lub kkwisgrć»nie, gdyż zasiądą na nim re-
1 rełenttiuci Anglii, republiki francuskiej i rzą­
du Włoskiego, złożonego z samych republikanów, 
ii icl reprezentanci żadnych zobowiązań co do 
ścigania socjalistów nic wezmą na siebie. Więc

'pottzebaby, ażeby pierwej rozjechali  się repre­
zentanci z P rlina, a pozostali tam sami repre­
zentanci trójcesarskiego przymierza, które i tak 
przy pierwszym zawiązku swym umówiło się by­
ło przed kilku laty lo wzajemnego dopomagania 
sobie w ściganiu Socjalistów, na której to pod­
stawie władze austrjackie konfiskowały na gra­
nicy austrjack'' moskiewskiej wszystkie socjali­
styczne dzieła i dzienniki dnoskiewskie.

Kongres europejski ma zasiąść jak sędzia 
nad Moskwą, a tu  Moskwa wysuwając kwestję 
socjalistów, pragnie na kongresie odegrać rolę 
wybawiciela Europy, sędzitgo cywilizacji euro­
pejskiej. i polyktowa* jei, jaklemi sposobami eoa 
przytłumiać so jalizm ! Pomimo najdespotycznb-j- 
szego rządu, stłumienia wszelkiego swobodniej­
szego słowa, knutów i Sybiru, Moskwa nie mo­
gła stłumi! u siebie nihilizmu, jeszcze potwor­
niejszego niż socjalizm, ani zapobiedz zamachom 
ninilLtów, którzy podminowali całe społeczeństwo 
moskiewskie, a jednakowo ten sam rząd narzuca 
się na obrońcę Europy przeciw socjalistom! Mo­
skwa przypomniała ‘sobie rolę, jaką po poko^ 
na iu Napoleona 'I. odgrywała w Europie, gdy 
tłumiła wszelki oddech wolności, wyw*esiwszy 
Bztand&r legitymizmu monarćbibznc o p.żeciw 

'ówczesnej demok’ cji, dopominającej ąy  u rzi

Wiał z upoważnienia Koła. Jestto fałsz. Pan 
Hausner otrzymał wprawdzie upoważnienie od 
Kołs do przemawiania, ale pod warunkiem, je- 
źli z innej strony poruszona będzie strona poli­
tyczna kredytu 60 milionowego, i w dnchu, w ja­
kim przemawiali dawniej Grocholski i Dunajew­
ski. Lecz zaraz nazajutrz, a w przeddzień wczo­
rajszej swej mowy, wystąpi! pan Hausner z Ko 
ta, więc nie mógł z upoważnienia i w imieniu 
Koła przemawiać. Już okoliczność, że się pierw­
szy do głosu zapisał r>:e czekając, aż kto inny 
głos zabierze, a Kolo uchwaliło było, ażeby do­
piero wtedy głos zabierał, gdy z innej strony 
poruszona będzie strona polityczna kredytu 60- 
milionoweuo, świadczy Najwymowniej, że gdyby 
do uchwały Koła był się zastosował, nie byłby 
nawet przyszedł do głosu. Zakliński i Fux za­
pisali się dopiero wtedy do głosu, gdy się do­
wiedzieli, że czteri-ch polskich posłów jest zapi­
sanych do gtosu. Koło wiedziało o term, że nikt 
głosu ze strony innej zabierać nie będzie, i dla­
tego uchwaliło warunek powyższy, podobnie jak 
przy odpowiedzi rządu na interpelację. Zresztą 
dzisiejsza korespondencja nasza wiedeńska ob­
szerniej zajś ia w Kole opisuje.

Drugim fałszem w telegramie Czasu jest, 
iż gdy zaraz po przemówieniu Hausnera zam­
knięto dyskusję nad pokryciem kredytu 60 mi­
lionowego. zapisani do głosu Wolski, Ujejski i 
Skrzyński, cho-;aż byli w większości, nie mogli 
się zgodzić, ! tó r  z nich ma jako jeneralny 
mówca przemawiać. Nasz telegram donosi, że 
gdy F  u x  oświadczył, że W wska anym przez 
nich duchu przemawiać będzie, oni zgodzili się 
na wybór jego, ucieszeni, że Niemiec poprze ich 
tendencje.

Telegram podaje nam krótką treść przemó­
wienia Hausnera. Już z tej krótkiej treści wi­
dać, jaka ogromna różnica jest między stanowi­
skiem, jakie zajął Hausner, a stanowiskiem, ja ­
kie zajmowała dotąd delegacja we wszystkich 
swoich przemówieniach. Po raz pierwszy dopiero 
Hausner podniósł istotnie sprawę polską w jej 
rdzennem znaczeniu. I  trzeba było aż wystąpie­
nia z Koła, ażeby sprawa polska w ten sposób 
mogła być podjętą I Już ta  jedna mowa Hau­
snera jest najcięższym zarzutem Drzeciw więk­
szości K o ła !

swe i

5$Jvrvwyći iaąvytucyf kon^tueyj&yBfi. Dzisia Eę 
sauną rolę pragnęłaby ,odegrać pod pozorem walki 
pi>ećiw socjalnej demokracji. Że nie skrupiłoby 
nię na samych socjalistach, lecz pod tym sztan­
darem sttumionoby wszelką wolność konstytucyj­
ni. i wszelkie prawa obywatelskie, to jest rzecz 
niezawodna. Wszak już teraz w półurzędowych 
orgauach moskiewskich wzywa Moskwa inne mo­
carstwa do krucjaty przeciw tendencjom w y ­
w r o t u ,  a co Moskwa rozumie pod tendencjami 
wywrotu, to już wiadome powszechuie. Każde, 
najskromniejsze pragnienie rządów konstytucyj­
nych nazywa u siebie wewnątrz tendencją wy­
wrotu; każde upomnienie się narodów, które pod­
biła i sromotnie uciska, o pozostawienie im ję­
zyka ojczystego i wolności wyznawania religii, to 
u Moskwy tendencja wywrotu, którą ściga naj­

o k r u tn ie j .

Donieśliśmy wczoraj o zawiązaniu się klubu 
Patriotycznego z członków, którzy wystąpili z 
-Koła. Dzisiaj nadesłano nam list, który naza­
jutrz ^stosowali obecni w Wiedniu członkowie 

iw  mniejszości, zawiadamiając prezesa Koła o 
■ * ?“ *■,ęieniu Oto brzmienie tego lis tu :

BJaśnie Wielmożny Panie prezesie
_ Koła polskiego!
Gdy nad projektem nowego regulaminu, dą­

żącym do wzmocnienia solidarności za pomocą 
wyraźnie wyznanej wspólności zasad, i do wol­
ności .przemawiania w kierunku przez Koło u- 
chwalonym, Koło przeszło do porządku dzienne­
go, podsuwając w motywowaniu wnioskodawcom 
zamiary pi kopania solidarności, obce im i nie­
zgodne z brzmieniem paragrafów — postano­
wiliśmy wystąpić z Koła, w którem niewoli i u- 
bezwładnieniu nie ulżyło nawet przekonanie, że 
ci, itórzy mają prawo usunąć nas od wszelkiego 
pałan ia, dążą do tych samych celów. Odroczy­

liśmy jednak akt wystąpienia do chwili, w któ-

/re, w sprawie ważnej zakaz objawienia przeko­
nań zostanie do nas zastosownny.

Chwila ta  wczoraj nastąpiła. W sprawie 
pokrycia kredytu 60-milionowego, posłowie Haus­
ner i Skrzyński zażądali upoważnienia do prze­
mówienia w Izbie w duchu i kierunku, przez 
Koło uchwalonym i w wspólnej delegacji obja­
wionym. Koło zezwolenie z&leżnem uczyniło od 
okoliczności, czy zkądinnąd w Izbie strona poli­
tyczną sprawy poruszoną zostanie. Następnie, 
tajnńin1 głosowaniem pozwolono wprawdzie I2ti 
głosami przeciw 9ciu p. Hausnerowi przemawiać, 
eaś odmówiono p. Skrzyńskiemu 11 głosami 
przeciw 8. Jakkolwiek ten wyrok nie dotknął 
p. Ujejskiego, który nie otrzymał zaproszenia na 
Koło, i  słabą większością oszczędził p. Hausne­
ra, jednak my niżej podpisani, solidarnie z sobą 
połączeni, nie możemy się poddać ślepemu wyni­
kowi tajnego, niemotywowanego głosowania w 
sprawach ważnych, narodowych, w których ka­
żdy poseł winien brać na siebie swoją część 
działania i odpowiedzialności, sumieniem i man­
datem wyborców nałożoną.

Z tego powodu występujemy z Koła polskie­
go, oświadczając zarazem, że i nadal w spra­

wach narodowych i autonomicznych głosować bę- 
‘ iemy z Kołem, i w innych też sprawach szu- 

będziemy porozumienia.
Wiedeń d. 6. czerwca 1878.
Podpisano: Ołton Hausner, Ludwik Skrzyń­

ski, Kornel Ujejski.11
O ile wiemy, do tej deklaracji przystąpił 

hrabia Artur Gołuchowski w osobnem piśmie do 
pana Grocholskiego, i wszedł zarazem wraz z 
dwoma innymi ‘do klnbn patrjot; sznego.

Telngraa Cmpu 'donosi, że pan H imer 
wczoraj przy kredycie 60-milionowym przema

i

Posłowie do Rady państwa Artur hr. Go- 
łncho—skj, Kornel Ujejski, Otton Hausner, Lu­
dwik Skrzyński, Ignacy Kamiński, Jan hr. 
Krasicki, Zdzisław hr. Tyszkiewicz i Ludwik 
Wolski wystosowali d. 20. maja r. b. na ręce 
hr. Gwido Carpegnana posła db. parłam jntu wło- 
jjkiago pięiuo, w ittóirm wyrąsil nbńęczność i 
sympatje ala tych posłów włoskich, którzy w 
rozprawie o traktacie z San Stefano w! parlamencie 
włoskim podnieśli sprawę Polski.

Dnia 4. czerwca odebrali na ręce hr. Go- 
łuchowr ;ego następującą odpowiedź :

„Rzym d. 31. maja 1878.
Szanowni Panowie 1

Zaszczycony listem Szanownych Panów z 
d. 20. maja składam najczulsze dzięki za akt 
przyj 'elskiej życzliwości do mnie wystosowany.

Nie omieszkałem udzielić wyrazu uczuć Pań­
skich Szanownym deputowanym, moim kolegom, 
którzy zabierali głos w Izbie ku poparciu inter­
pelacji w sprawie wschodniej, wszędzie broniąc 
zasad prawa i wolności, które są podstawą i 
duszą tradycyj włoskicn. Ci posłowie poruczyli 
mi wyrazić Panom swą wdzięczność i sympatję, 
oraz najszczersze życzenia dla ziszczenia świę­
tych i patrjotycznych dążeń waszego szczytnego 
narodu.

Z Wysokiem poważaniem kreślę się 
hr. Gwido Carpegna, 

poseł do parlamentu Włoch. “

Delegacje austro-węgierskie zamknięte zo­
stały w piątek — i Rada państwa mogłaby już 
dzisiaj być zamkniętą, g # b y  nie potrzeba było 
prócz ugodowych, jeszcze; kilka drobnych spraw 
załatwić. Tyle lat, bo przeszło trzy, pracowano 
nad tym kamieniem Syzyfa — ugodą; ilekroć go 
rządy do góry wysforowały, uwiesili się centra- 
liści, i znowu go w dół zwalili. I  nic, zgoła nic 
w istocie rzeczy, prócz ustępstw formalnych, nie 
uzyskali swoją zaciętością teutońską, która ra­
czej zęby da sobie wyłamać, niżby pnściła zdo­
bycz, choćby najnieprawniej porwaną. Tym ra ­
zem otworzyła zęby, i zdobycz wypuściła, bo w 
samej rzeczy zagrażało wyłamanie zębów, tj. po­
prowadzenie nowych wyborów do Rady państwa 
w sposób taki, który jeszcze niedawno temu u- 
dał się, a tylko mniejszość centralistów do Izby 
posłów przypuścił.

Zresztą nikt nawet nie zważa na zakończe­
nie sprawy ugodowej i kredytu 60 milionowego; 
tak wszystko zajęte fatalnem położeniem Austrji 
na kongresie wobec umowy anglo-moskiewskiej i 
następstwami zamachu Nobilinga. Szła przódy 
Austrja na pasku Andrassego i Gorczakowa — 
dzisiaj musi czepiać się paska Salisburyego, aby 
ratować, co się jeszcze da uratować.

Zamach Nobilinga i jego następstwa mo­
żliwe i niemożliwe to rakieta, którą szatan szy­
derczo oświecił roboty swoich kmotrów prus­
kich — a jakie wywarła w Austrji wrażenie, już 
wczoraj napomknęliśmy. Niezawodnie żałują 
mocno Wilhelma, ale to pominąwszy, niezawo­
dnie, ba widocznie się cieszą, i z góry usuwają 
wszystko, coby mogło posłużyć do wplątania Au­
strji lub Węgier do ewentualnych środków re-

Sresyjnych, jakieby Bismark w Prusiech i Niem- 
zech a niezawodnie i w państwach ościennych 
zaprowadzał. Jnż urzędowe komunikaty pruskie 
wiązały zamachy Hodla i Nobilinga z szerokiemi 
spiskami, obejmującemi także zagranicę, — zna­
czyło to, *e wkrótce Bismark w myśl umowy 

gasteińskiej zawezwie Austro-Węgry d° wojny 
z socjalizmem, a gdy tu, socjalizt wcale nie jest 
straszny, ani nawet bardzo niewygodny, więc do 
wojny z wolnością w ogóle. Ale skoro tylko z 
Berlina doniesiono, że Hocdl był i w Peszcie, 
Tisza nien iał nic pilniejszego do czynienia, jak 
znieść swoje własne rozporządzenie niedawne, 
które wprost narażając się na utratę całei popu­
larności u rS?ystkicb F$Mfwvpjąrftd.ił, hył wydąl, 
i wialnie przeciw bvUjalistom na walnefn ich

zebraniu w Peszcie na Wielkanoc w praktyce 
już zastosował.

Był to, że użyjemy dosadnego przysłowia 
niemieckiego, „ein Wink mit dem Zaunpfahle,“ 
że Bismark niema po co udawać się do Węgier 
po wspólność v ściganiu wolności, a zatem i do 
Wiednia już się po to fatygować nie potrzebuje.

Co więcej, głównę półurzędowe organa Stara 
Presse i Pester Lloyd perswadują rządowi ber­
lińskiemu, aby wcale nie wnosił w rajchstagu o 
nowe środki proskrypcyjne przeciw socjalistom, i 
odpłacają sowicie za obelgi, jakiemi pisma prn- 
skie obrzucamy dotąd monarchię Habsburgów. 
Presse wytyka, jak same pisma niemieckie la­
mentują nad wzmagającem się zdziczeniem du­
cha i obyczajów w Niemczech, i iodaje, że le 
ków ua to niemasz w zbrojowni policyjnej, tyl 
ko we właściwem traktowaniu nczuć, życzeń i 
potrzeb narodu. Tymczasem ministerjum i par­
lament za łby się wodziły, rozkiełznano wszyst­
kie chucie i namiętności, pychę w cnotę zamie­
niono. Presse tak kończy:

„Ale ostatnie wypadki zapewne wstrząsną 
naszych przyjaciół niemieckich i pobudzą do su 
miennego własnych błędów i wszeteczeństw roz­
ważenia. Ciężkie to wprawdzie dni popielcowe, 
gdy się i,ak długo w upojeniu narodowem było 
tak butnym i próżnym. Ale życie i dzwonienie 
zębów, jakie do nas obecnie z pism niemieckich 
dolatuje wydaje się nam narodu wielkiego, krzep­
kiego i dumnego taksamo niegodnęm jak poprze­
dnie zbyt pyszne i zbyt zwycięskie pozowanie 
wobec skromnej reszty państw i mocarstw tej 
ziemi.

„ J e s z c z e  N i e m c y  nuto z g i n ę ł y  1 
'  owszem, teraz dopiero są na ir .iz e  ku odro­
dzeniu. Bo napróżno się chełpiły;Niemcy, że już 
są odrodzone, — i teraz w łaśnk iego potrzebu­
ją, co już się m że posiadają zćfr ^ało — wol­
ności i jedność.!“

Pester L loya  odradza Niemcoip represji, i 
buduje wiele w tym względzie n objęciu rzą­
dów przez następcę tronu. „Reakcja, t. j. użycie 
siły brutalnej, owszem by spotęgowała czynniki 
te, które chorobę społeczną w yw iały." A jak 
to się tak  fanatyczny wielbiciel Niemiec dzisiaj 
o nich wyraź® • v

„Udzie się podział idealizu »w aba, zdro­
wy chłopski rozum B aw ara, moralność Sasa, 
prąd kulturowy Prusaka? Gdzie (cały właściwy 
charakter Niemiec ? Powódź zwycięztwa oręża 
wszystko zniwellowała; rygor wcjjska zniszczył 
cnoty obywatelskie a wyrafinowanie polityczne 
uczciwość domową i moralność narodu. Gwałt i 
hytrość nie podnoszą narodu nąkwysokość mo- 

jralną, ow tan mrrumpuji ogT-fJ' i jednostki, 
jeszcze nigdy durni, z siły, wspaniałomyślnością 
niełagodzona , i czynność rozumu, moralnem po­
znaniem niełagodzona, żadnemu narodowi na do­
bre nie wyszły. A właśnie nowe Niemcy z tych 
dwóch czynników powstały — nie dziw przeto, 
że stały się one źródłem zdziczenia społecz­
nego i zbłąkania się jednostek.“

A jak charakteryzuje Pester Lloyd Niemcy 
pod względem politycznym I „Nie tak to dawno, 
jak świat wierzył w hegemonię niemiecko-mo 
skiewską, i już widział spadające wszystkie o- 
kropieństwa rewolucji bez przymiotów wolności, 
rewolucji bez czci dla prawowitości w stosun­
kach międzynarodowych. Przed oczyma zalę- 
kn. mych ludów podnosiły się przykazy prawa 
pięści do znaczenia p raw a; widziano już w du­
chu wierność i wiarę i prawo i trak taty  wyklęte 
ze stosunków między narodem jednym a drn- 
g im ; panowało uczucie niesamowite, jak gdyby 
się chwiały wszelkie bezpieczeństwa posady, a 
wszelkie moralne rękojmie bytu państw i naro­
dów upadły. A zalęknienie to poczęło dopiero 
ustępywać, gdy się Anglia podniosła do czyim, i 
w tern państwie, co swoją wolnością tak wiel­
kie stanęło, ujrzano nanowo wolności i prawa 
międzynarodowego przedmurze. No, owe zalę­
knienie było niepotrzebne, ale zawsze oziębiło 
sympatje dawne dla Niemiec, zburzyło nadzieje, 
jakie w zbudowaniu nowych Niemiec pokładano.“

Widocznie zaś cieszy się Pester Lloyd — 
choć nie wypowiada otwarcie — z tego, że ten 
upadek uroku Niemiec zdarzył się właśnie w 
chwili obecnego kongresu, i że w tej chwili ster 
koronny Niemiec w nowe dostał się ręce.

Oba artykuły półurzędowe — przedlitawskiej 
Pressy  i Pester L loyda  — jak widzimy na je ­
dnej osnute są kanwie, co im ogromnej wagi do­
daje. Niestety, nie poznały te pisma, że owa bu­
ta  bez wspaniałomyślności i ów rozum bez mo­
ralności górują także w pewnych państwach po 
obu brzegach Litawy, i że Austrja mogła także 
Ową imponąjącą odegrać olę, którą sama tylko 
Anglia odegrała
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Od zgliszcz Porty przez most stambulski
r» G ałaty i aż do skrajnych przed 

mieść Pery, przebiegała dzisiaj jak prąd elektry­
czny wieść nieskończenie ważna, wieść, która 
stanowi punkt zwrotny w polityce Turcji. Tele 
grat prędzej niż list mój przyniesie wam wiado­
mość o tyjn ważnym fakcie, o tern, że Porta 
wystosowuje memorjał do mocarstw mających się 
zebrać na kongresie, memorjał, który drze w dro­
bne kawałki trak ta t sanstefański i spisuje lita ­
nię skarg na Moskwę.

Z apalją i rezygnacją człowieka Bkazanego 
na śmierć podpisała Porta trak tat sanstefański, 
ten monstrualny cerograf, w którym krwią wła^ 
sną pieczętowała swe samobójstwo. Europa nie 
dawała wiary, aby rzeczywiście Porta gwałt taki 
na samej sobie popełnić mogła. I  w istocie psy­
chologicznie nie można go było wytłumaczyć, 
zwłaszcza gdy się nie uwzględniało przymiotów 
natury wschodniej. Trzeba znać Wschód, wżyć 
się weń i poznać go do głębi, aby umieć ocenić 
w całej pełni tę  silną wiarę w fatalizm, stano­
wiącą tło psychologicznego usposobienia wszyst­
kich miesTkańców Wschodu. Europa wie o fa ta ­
lizmie w  słychu i mierzy go swoim łokciem, 
ztąd też nie przypisuje mu więcej znaczenia nad 
to, jakie on ma w ogóle u wszystkich ludzi sła 
bęafl, chHr^ktęru. Natómias; uą, Wschodzie m.* 
jest jn  lueódłacznym atrybutem tylko słabych

charakterów, ale powszechną wiarą, filozoficznym 
dogmatem, artykułem kodeksu religijnego wszyst­
kich w ogóle ludzi, zarówno zdrowych, silnych i 
energicznych jak i słabych i niedołężnych. Ró­
żnica między nimi zasadza się tylko na tbm, jak 
jedni i drudzy tłóroaczą fatalizm, a raczej jakie 
itto wybiera sobie rocepty z księgi przepisów 
fatalistycznych. Przykład, jeden z najbardziej 
popularnych, najlepiej to wyjaśni.

Istnieje recepta fatalistyczna tej treśc i: „je­
żeli dom twój gore a napisane jest że on się 
spali, nad&imo go będziesz ratował “ I  Turek, 
przejęty mądrością tej recepty, patrzy spokojnie 
ua pożar swego domu, przekonany do głębi, że 
żadne usiłowania z jego strony nie zdołają domu 
uratować jeżeli mu przeznaczone jest zgorzeć, a 
wszystkie okażą się zbyteczne, jeżeli w wyrokach 
przeznaczenia zapisane jest jego ocalenie. Ale 
wobec owej recepty, znoszącej wszystkie straże 
ogniowe istnieje druga również fatalistyczna i 
przeto również trafiająca do przekonania turec­
kich umysłów tej treści: „jeżeli dom twój gore, 
rataj go, bo może być zapisane, że ratując, dom 
twój ocalisz.*

I Turek z zapałem i z chaialiteryzojącą 
jeg rasę wytrwałością rzuca się do gaszenia 
ognia, a igauwsLy, nie przypisuje sobie zasługi, 
lecz uratowanie domu zapisnje na karb wyroków 
przeznaczenia.

Dwa te przykłady zaczerpnięte z etnografii 
Wschodu, wyjaśnią nam politykę Porty w sprawie 
traktatu sanstefańskiego.

Europa — jak powiedzieliśmy — nie uwie­
rzyła, aby Porta dobrowolnie podpisała na sie­
bie cerograf i dla tego natychmiast wpadła na 
domysł, że Porta z Moskwą zawarła tajne przy­
mierze, a trak ta t sanstefański jest tylko mon 
strualną tego sojuszu zasłoną. Nadarmo tureccy 
mężowie stanu przysięgali na wszystkie maho- 
metańskie świętości, nikt im wiary nie dawał, bo 
każdy z Europejczyków sąaził rzecz z europej­
skiego punktu widzenia i nie przypuszczał aby 
mając choć odrobinę krwi w żyłach i choć atom 
patrjotyzmu, można było tak sromotny trak tat 
podpisać. Tymczasem faktem jest, że Turcy pra­
wdę mówili, że przymierza żadnego nie zawarli 
z Moskwą, a trak ta t podpisali, bo przerażeni 
fajerwerkowemi zwycięztwami Moskali po upadku 
Plewny, mniemali, że w wyrokach przeznaczenia 
zapisane jest, iż dom ich spali się i że przeto 
zbytecznem jest go ratować.

Atoli od podpisania traktatu  u< 'egło już trzy 
miesiące, zatem dość czasu aby się rozpatrzyć 
w sytuacji, wytrzeźwić sic i ocenić siły wroga. 
Opozycja Anglii przeszkodziła Moskwie wpro­
wadzić trak ta t aanstefańsk w życie, i ten Au 
glia wielką oddała Turcji u*ługę.

Gdyby bowiem Moskwa odrazu zeskontowa­
ła ten weksel, wystawiony na życie Turcji, za­
padłaby klapka i nad Portą należałoby zainto­
nować de profundis. Spełniłaby się ta  fatalisty­
czna formułka abnegacji. Ale Anglia postawiła 
yeto, a ta  jej opozycja dała pochop tureckim 
mężom stanu do wydobycia z kodeksu fatalisty- 
cznego drugiej formułki, nakazującej ratowanie 
domu, o którym zapisane jest, że się go uratuje. 
I  dzisiaj cała Tnrcja ma tylko na ustach tę dru­
gą formułkę, cała Turcja żyje nadzieją i wiarą, 
że ojczyzna ocaloną zostanie. W iara ta  nakaznje 
rozedrzeć pakt spisany z Moskwą, a właśnie me­
morjał, który ma być ogłoszony w kwartalną ro­
cznicę trak tatu  sanstefańskiego, będzie pośre- 
dniera unicestwieniem rzeczonego traktatu.

Treści tego memorjału nie znam jeszcze (po­
daliśmy już go wczoraj według relacji korespon­
denta Pol. Corr.; p. r.), ale osoby dobrze poin­
formowane utrzymiyą, że w nim Porta wypisaw­
szy wszystkie skargi na nadużycia, jakich się 
dopuszczała Moskwa przy układaniu tego tra k ­
tatu, dowodzi, iż został zawarty pod presją, 
i że przeto jako taki nie ma żadnej wartości. 
(Rzeczywiście końcowy ustęp tego memorjału 
brzmi tak: „Pobieżny ten rzut oka n& rokowa­
nia w Adrjanopolu i San Stefano prowadzone, 
na procedurę, jakiej się pełnomocnicy moskiew­
scy tr.ym ali dla osiągnięcia zamierzonych rezul­
tatów, wystarczy, aby nzasadnić, że preliminarja 
pokojowe przyszły do skutku przy stosunkach &• 
normalnych i niezwykłych i pod pressją, której- 
by się sam car był wyparł, gdyby był wiedział, 
iak dalece nadużywano jego nazwiska, tudzież 
w. ks. Mikołaj, gdyby był świadom tego, jaki 
charakter nadawano jego interwencji.* P. red.) 
Pośrednio więc Porta rozdziera trak ta t sanste­
fański a tern samem znosi zawieszenie broni. To 
dowodzi, że pod względem militarnym zupełnie 
już jest przygotowana do rozpoczęcia nowej wal­
ki z Moskwą. Pytanie tylko, czy Moskale odwa­
żą się na nową wojnę. Powszechnie tu  utrzymu­
ją, że jeżeli będą widzieli, iż rokowania dopro­
wadzą do kongresu, to na razie wstrzymają się z 
odnowieniem wojny, i tylko zgrzytaniem zębów 
odpowiedzą na memorjał turecki. W przeciwnym 
zaś razie rozpocznie się znowu muzyka dział.

O zmianach ministerjalnych na razie nic nie 
piszę, bo trudno przedrzeć zasłonę intryg hare­
mowych. To pewna jednak, że stoimy tu na wul­
kanie, & na ulicy słyszymy w biały dzień rozu 
mowania na temat rejencji Midhata. Dzisiaj Tot- 
leben pojechał na wyspy Książęce z wizytą do 
Hardyego. Turcy z ironią patrzą na te umizgi 
niedźwiedzia do wieloryba. Jednakie nie żywią 
z tego powoda żadnej obawy. Może coś wiedzą, 
a może tylko wprost żywią wiarę w fatalizm, 
który dziś obiecuje uratować Turcję.

K o n s t a n t y n o p o l  d. 4. czerwca.
„My nieznamy sułtana Hamida, naszym pra 

wowitym padyszachem jest Murad V., a Abdul 
Han . 1 jest tylko jego niedołężnym wekilem (za­
stępcą, namiestnikiem)". Tak gadano sobie w ka­
wiarniach głębokiej Anatolii jeszcze przed cztere­
ma miesiącami, a głos ten był jakby daiekiem 
słabem echem proroctwa, zwiastującego wielkie 
zmiany w państwie. Zamęt rewolucyjny przeni­
kając szersze masy ludności turech ij powoli i 
stopniowo ale z nieubłaganą konsekwencją do­
chodzi do naj‘wyższego punktu wrzenia i gotuje 
dla Osmanów katastrofę, której następstwem ta 
tylko alternatywa być może: albo odrodzenie 
dziedzictwa kalifów, albo zupełny onego upadek 
i yieość. Spiski i sprzysigżenia,mno^slj z di iejn 
każdym, przy łunie nieustających pożarów i-

dzieć tylko możua w wysokim stopniu niezado­
wolenie i niecierpliwość dotychczas apatycznej 
i spokojnej ludności muzułmańskiej. Dramat cze- 
ragański z 20. maja i pożar Wysokiej Porty jako 
następstwo jego, zainaugnrowały cały szereg 
tych krwawo płomienistycń widowisk, któro stra ­
chem przejmują Europejczyków, niemogąujch po­
jąć, jak w głowach owiniętych niewiuuym bia­
łym turbanem, wylęgać się mogą zamiary tak 
krwawe, tak straszne a tak nielicujące ze spo­
kojnym wyrazem twarzy. Cała groza w tym spo­
koju: im bardziej widzisz senność i apatyczuość 
palących swoje nargile softów, niemal usypia­
jących przy kawiarni, tern więcej możesz być 
pewnym, że za godzin parę jakaś kohorta dzia­
łając pod ich hasłem wykona w tej lub owej 
dzielnicy słabszy lub groźniejszy zamach polity­
czny

Stolica dziwny przedstawia widok w tej 
chwili. Na Perze bawią się i spacerują jakby w 
czasach najgłębszego spokoju, a w Stambule 
handlują jakby w epoce kwitnącego handlu. Ol­
brzymi bazar ze swemi trzema tysiącami skle­
pów roi się od kupujących i przydających. Lecz 
oto patrol piechoty z nasadzonemi na lufy kara­
binów bagnetami przemknął przez ulice bazaru 
z pospiechem i tempem marszu do ataku. Na ten 
jeden widok w okamgnieniu wszystuie drzwi 
sklepów zamykają się z  trzaskiem i ludność wy­
stępuj e w wyczekującej postawie; wie ona bo­
wiem, że żołnierz tnrecki jeśli zapomniał o swo­
jej powadze i powolności w marszu, to snać chwila 
niebezpieczeństwa wybiła dla niego.

A takie chwile powtarzają się codziennie. 
Sprostać rozwijającym się w nich wypadkom 
Abdul-Hamid nie może: nie dorósł zadania. 
Przeprowadzano paralelę między stanem Polski 
w czasie rozbioru a Turcji w obecnej dobie. Pa­
ralela między Stanisławem Augustem a Abdul- 
Hamidem jeszcze bardziej jest uderzającą : jak 
jeden tak drugi słuchać tylko zdołają podszep 
tów zauszników ale nie mądrej rady ; obadwaj 
pod obuchem ambasadorów obcych w dzień, a 
pod przekleństwem swych przyjaciół w nocy, z 
którymi konspirują przeciw pierwszym. ADdul- 
Hamid na krótki czas przed katastiofą czeia- 
gańską wypędza z pałacu Ali Suawiego, przy­
chodzącego doń żebrać pomocy dla powstania 
rodopskiego, a nazajutrz tenże Hamid azle z po­
spiechem adjutanta swego do Saiut-Claira, do­
wodzącego powstańcami i każe go ze łzami po­
zdrowić muszyrem państwa. Nazwałbym go su ł­
tanem łez ale nie czynów. To też nic dziwnego, 
że wobec tego zdarzył się tu wypadek niezwy­
kły w dziejach dziennikarstwa tureckiego. Po­
tulne i pozbawione wszelkiej odwagi występuje 
ono naraz z gwałtownością, o której marzyć na­
wet nie można było. Ltvant Herald w numerze 
sobotnim wydrukował artykał, nazywający Abaul- 
Hamida niedołężnym głupcem i zdrajcą kraju i 
przekonywający publiczność, że Murad jest 
zdrów i on jeden tylko może rządzić krajem. Tego 
już było za wiele. Levant Herald został zupeł­
n e  zamknięty, a Abdul-Hamid dostał pomiesza­
nia zmysłów.

Nie dacie wiary temu, ale fakt pozostanie 
faktem. W sobotę wieczorem objawiły się pier­
wsze symptoma gwałtownego delirium tremens. 
Sułtanowie z tej rodziny często zapadali na 
chorobę pomieszania zmysłów, ale podczas gdy 
inni byli spokojnymi w chorobie, Abdul-Hamid 
rzuca się i wścieka. Trzymają ten wypadek w 
największej tajemnicy. Nieporadność w otocze­
nia jest wielka. Podczas gdy Mehemed-Rużdi, 
który zawsze doradzał przywołania Midhata, 
teraz także był za tom, inni członkowie gabi­
netu domagają się przywrócenia Murada, a 
kilku jest za synem Abdul-Azisa.

Mowa p. Dunajewskiego
na posiedzeniu delegaci przedlitawskiej z d. 4. 

czerwca.

„Szanowna komisja budżetowa wnosi, aby 
Wysoka delegacja oświadczenie J. Eksc. pana 
ministra spraw zagranicznych przyjęła do wia­
domości. Przeciw wnioskowi temu niemam co 
nadmienić, zgadzam się nań; nie zupełnie jednak 
zgadzam się na uwagę komisji, że niema tu  zre­
sztą żadnego powodu do zastanawiania się nad 
treścią tego oświadczeŁia. Szanowna komisja, 
jeśli dobrze pojmuję jej sprawozdanie, tylko co 
do samej siebie, tylko w zakresie swojej kompe­
tencji, postanowiła nie wszczynać rozpraw ta ­
kich; każdemu jednak członkowi tej Wysokiej 
delegacji wolno objawić swoje zapatrywania i 
mniemanie o tern oświadczeniu, tudzież o prze­
biegu sprawy wschodniej, jakiego może spodzie­
wać się należy. Nie dla krytykowania polityki 
zagraniczmj Wys. rządu przed Wys. delegacją — 
co do mnie przynajmniej, zamiaru takiego nie 
mam, bo pomny jestem słów, że nic łatwiejszego 
od krytyki, a nic trudniejszego od sztuki, mia­
nowicie trudnej sztuki, kierowania sprawami za- 
granicznemi państwa takiego, — jakiem jest 
właśnie monarchia austro-węgierska — lecz 
dla tego, że reprezentanci ludu nie mogą znać 
dokładnie przeróżnych, krzyżujących się wzaje­
mnie i przeciwnych sobie prądów, które sterni­
kowi polityki państwa częścią zwalczać, częścią 
na właściwe tory sprowadzać wypada, ale i dla 
tego jeszcze, że wedle oświadczenia, o którem 
tu mowa, kongres europejski ku uregulowanin 
spraw wschodnich niebawem ma się zebrać, a 
wspólny wszystkich narodów monarchii austro- 
węgierskiej interes wymaga, aby reprezentant 
jej stanął na tym kongresie nietylko zasobny w 
środki, na jakie stać monarchię tak wielką jak 
austro-węgierska, lecz także świadom swej po­
wagi moraln-'j, jaką nadaje mu przychyluy głos 
reprezentac, ludów. Ze stanowiska jednak repre­
zentanta ludu jest to z jednej strony poprostu 
obowiązek, aby eyłuszczył zapatrywania, któ- 
remi powoduje się przy oddaniu głosu, z drugiej 
strony zaś nie może przecież być bez pożytkn 
że i reprezentant polityki zagranicznej dowie 
się o owych prądach i mniemaniach, o owyi h 
obawach i nadziejach, które wiążą się z jego 
działalnością, z jegi kierownictwem polityki za- 
gran^ - P  w przeróżnych warstwach ludności.

, \Vsz ikże jUŻ stary statysta z Florencji, 
uchodzący ez^sto jeszcze za wzór dla aowoi



taej sztuki dyplomatycznej powiedział, że kto 
kroczy na wyżynach władzy, podobny jest do 
wędrowca, który znajduje się na wierzchołku góry 
i ma pogląd na kraj w ogólności, ale może nie 
dostrzega tu i ówdzie cząstek i szczegółowych 
konfiguracji, z których całość się sk ła d a ; kto 
zaś pozostaje na skromnem u stóp góry stano­
wisku, może niema poglądu dobrego na całość, 
ais dokładniejszą szczegółów świadomość, o ile 
właśnie oko jego sięga.

Aby wyłuszczyć tu zapatrywania i przeko- 
uauia tej przynajmniej ludności, którą ja  znam, 
pozwolę sobie prosić wysoką delegację, aby ze­
chciała poświęcić łaskawą wywodom moim uwagę.

Polityka austrjacka po kongresie z roku 
1815 postępowała w kierunku potrójnym. Mie 
liśmy politykę włoską, niemiecką i wschodnią. 
Takie było z konieczności następstwo dziejowego 
rozwoju państwa, tak też wypadło z jego poło­
żenia geograficznego. Otóż przyczyny dziejowe 
tó-naczą, dla czegóż ówczesna polityka austrjacka 
zwróciła si§ przeciw Włochom i Niemcom, aby 
tam wpływ swój zawarować, ustalić i utrzymać 
Ku Wschodowi polityka monarebii więcej w du 
chu negatywnym się objawiała; zbyt była zajęta 
Zachodem i południowemi stronami Europy, by 
módz oddawać się na Wschodzie polityce pozy­
tywnej. W sprawach wschodnich, jak ja  rozu- 
mię je i pojmuję, ówczesna polityka austijacka 
miała na oku głównie zachowanie sta tus quo\ 
takie były całe zamiary jej i zamysły, aby od 
tej strony być ile możności bezpieczną Po cio­
sach, które w latach ostatnich spadły na Au- 
strję, a które — jak pewnie i wysoka delegacja 
przyzna — osłabiły ją na chwilę, ale czego spo­
dziewać się godzi, nie złamały, usunęła się Au- 
strji polityka włoska i niemiecka, a pozostała 
się tylko alternatywa, aby państwo wyrzekło się 
wpływu na sprawy europejskie i wiodło skromny 
żywot zamknięty sam w sobie, albo aby z całą, 
która się mu pozostała, potęgą, skierowało czynną 
Dolitykę zagraniczną kn Wschodowi. Owo wy­
rzeczenie się jednak nie byłoby pewnie ani rze­
czą właściwą ani też podobną dla wielkiego pań­
stwa. Wielkie państwo a mała polityka zaskle­
piona, obliczona na oszczędność, oto sprzeczność, 
któraby nie długo się utrzymała. Nie samym 
Chlebem człowiek żyje — mówi Pismo święte, 
nie samą skromną pracą wewnętrzną żyją wiel 
kie państwa. Nawet gdyby — co przypuścić 
trudno — mocarstwa ościenne pozwalały prawa 
dzić taki żywot skromny, sam rozwój wewnętrzny 
dźwignie kultury ua wewnątrz zaledwieby po 
zwalało wielkiemu państwu ograniczać się na 
tak skromnych celach.

Pozostaje przeto tylko polityka wschodnia, 
a ku tej stronie, co do mnie przynajmniej, z wiel 
kiem zadowoleniem dowiaduję się z oświadczenia 
Jego Eks. pana ministra spraw zagranicznych 
jako nie jest w interesie austro-węgierskim sprze 
eiwi• ć się naturalnemu rozwojowi ludów, żyją 
cych w Turcji. Kilkakrotnie też sternik naszej 
polityki zagranicznej wobec wysokiego zgroma 
dzenia tego oświadczał, że nikt nie może żądać 
od Anstrji, aby niepodległości lnb niegospodarki 
tureckiej broniła krwią i mieniem własnych 
ludów.

Te zasady pojmuję najzupełniej, i witam je 
jako zadatek pozytywnej polityki mosarehii au­
stro-węgierskiej w kierunku spraw wschodnich. 
Polityka ta już dziejami monarebii jasno jee ; 
wskazana. Te same zasady poszanowania świę 
tości prawa na wewnątrz i u a . zewnątrz, zasady 
wolności indywidualnej, uszanowania godności 
człowieczej równie w indywiduach jak w naro­
dach, słowem, obrona, popieranie i rozpowsze­
chnianie cywilizacji zachodniej — oto zasady, 
zapomocą których dom panujący stanął na naj­
wyższym szczeblu potęgi w Europie, i zapomoci 
których też monarchię austro-węgierską, jeśli 
krzewić je będzie dalej ku Wschodowi, zdaje się 
czekać szczęśliwa przyszłość. Przez obronę i u- 
rzeczywistaianie tych zasad, monarchia austro 
węgierska w nowszych czasach tak samo stanie 
się wschodnim kresem Europy, jak ongi kołyska 
państwa, arcyksięstwo Austrjackie, było wscho­
dnim kresem państwa niemieckiego.

Te oto są, zdaje mi , się, w ogólnych zary 
sach zasady, które powinnyby decydować w au- 
strjackiej polityce zagranicznej. W polityce te. 
jednak — skoro w życiu państw nie inaczej się 
dzieje jak w życiu prywatnem — monarchia au­
strjacka, chcąc nie chcąc, musi koniecznie spot­
kać sią z przeciwnikami tych interesów. Taki 
jest naturalny bieg rzeczy ludzkich, taką ja  
przynajmniej naukę wyczerpnąłem z dziejów 
Europy. Nieuchronne jest starcie się cywilizacj 
zachodniej ż dążnościami Wschodu.

Mianowicie odkąd pod koniec wieku 18. 
runęło inne państwo, które miało posłannictwo 
podobne, t. j. Rzeczpospolita polska — od tego 
czasu coraz natarczywiej napiera Wschód, t. j 
carat moskiewski, na monarchię austrjacką, a 
parcie to jest tem niebezpieczniejsze, ile że na 
długim pasie granicznym siedzą Indy spokrewnio 
ne i śeisłemi połączone z sobą węzłami.

Niebezpieczeństwa tego nie można pewnie 
trafniej określić, jak ująwszy w pojęcie znanych 
dostatecznie w nowszych dziejach Europy dąż 
noś et szyzmatyckich i panslawistycznych.

Wiadomo mi wprawdzie, że rządy europejskie 
w nowszych czasach zaledwo są skłonne powodo­
wać się pobudkami religijnemi lub wyznaniowe- 
mi; ale też nie to decyduje właściwie o rzeczy. 
Co żyje w uczuciu ludów jako wiara lub zabo­
bon, jako religia lub wyznanie, i co umysły po­
rusza, to zazwyczaj uważają naczelni dzierżycie- 
le władzy za cel polityczny, za środek, za po 
zór do przysporzenia państwu potęgi. Jeśli po­
trzeba na to dowodu, pozwolę sobie przypomnieć, 
że wielkiego, brzemiennego w następstwa ruchu 
religijnego, zwanego reformacją, użyli ówcześni 
w Niemczech władzcy jako środka politycznego 
do powiększenia swych dzierzaw, do oswobodze­
nia się z pod zwierzchnictwa cesarskiego, jako 
środka do wyparcia potęgi austrjackiej z Niemiec.

Do podobnych i analogicznych celów zmie­
rzają co do Wschodu owe tendencje, które po­
wyżej nazwałem szyzmatycko-panslawistycznemi.

Nie tu miejsce zgłębiać mi różnice między 
doktrynami i urządzeniami cerkwi prawosławnej, 
jak się wytworzyły i zorganizowały w Moskwie, 
a nauką i dążnościami zachodniego kościoła 
chrześciańskiego. Tyle tylko powiem, że gdzie 
z  zupełcego braku oświecenia i wpływu zba­
wiennego na obyczaj tłuszczy narodu, czyni się 
środek polityczny, niebezpieczeństwo dla sąsia­
dów staje się tem groźniejszem, im ściślej po­
wiązana jest władza świecka z duchowną.

Szczególniej charakterystycznem znamieniem 
cerkwi prawosławnej w Moskwie jest niedość 
uwzględniana okoliczność, że tam uznają wpraw­
dzie co do innych narodów różnice wyznaniowe 
lnb przynajmniej tolerują, kle nie cierpią ich u 
narodów słowiańskich jako wręcz sprzeczne z 
swemi celami i zamysłami; znają tylko prawo­
sławie , bo jest ono środkiem kn połączenia 
wszystkich plemion słowiańskich, ku rozszerze­
niu granic państwa pod panowaniem cerkwi.

Jeśli Wysokie zgromadzenie żąda dowodu na 
to, przypomnę, jako Moskwa, zanim się zmierzy­
ła do zadania wielkiego ciosu Turcji w r. 1864,

0 dziesięć lat naprzód już starała się — by użyć 
wyrazu parlamentarnego — usunąć, żyjącą w je 
dności z Rzymem grecko-unicką religię w pro 
wincjach dawniej polskich. Zanim powstała te 
raźniejsza kwestja wschodnia, uczyniono krok 
taki sam, tylko już w sposób surowszy o wiele
1 w formie wydatniejszej, z pominięciem wszel­
kich ustaw, prawa wszelkiego i względów cywi­
lizacji — w Polsce Kongresowej, tuż nad gra­
nicą austrjacką. (D. n.)

Luźne listy o delegacji polskiej 
w Wiedniu.

W iedeń  d. 6. czerwca.
„Zasady i czyny* to musi być dewizą każ 

dego poważnego człowieka publicznego, miano­
wicie też w czasach tak gorących jak nasze, 
gdzie frazesami i formalnościami trudno zaiste 
utrzymać się na powierzchni wypadków. Posło­
wie polscy do Rady państwa, którzy sądzili, że 
skuteczniejszej niż dotąd potrzeba reprezentacji 
interesów naszych w Wiedniu i ściślejszego złą­
czenia jej z prądami jakie w tej chwili ożywiają 
naród, tą się też zapewne przejęli dewizą, gdy 
pomimo przejścia do porządku dziennego więk­
szości Koła nad proponowanemi przez nich zmia­
nami regulaminowemi nie oświadczyli natych­
miast swojego wystąpienia z Koła. Postanowili 
oni czekać próby praktycznej, że zaiste nie ma 
w większości dotychczasowego Koła pożądanej 
przez nieh jednostajności zasad, jakie uwydatnili 
przy proponowanej przez nich zmianie regulami­
nowej, i postanowili zarazem czekać także chwi­
li, któraby im nakazujące w imię obowiązków 
narodowych nakazywała wystąpić z czynem sa­
modzielnym.

Mowa posła Dunajewskiego w delegacji au­
strjackiej i blizki kongres, mający zażegnać kry­
zys europejską a który stanie się w każdym ra­
zie momentem wpływowym dla przyszłych lo­
sów tej części Europy -  określiły taką chwilę. 
Poseł Duuajewski jakkolwiek poszedł w mowie 
swojej zgodnie niezawodnie z kierunkiem wy­
tkniętym przez większość Koła, czy odpowiedział 
wszakże przez nią potrzebom dążeniom narodo­
wym w obecnej chwili?

W polityce rządowej austro-węgierskiej pod­
niósł on jeden punkt tylko, podniósł go, oddając 
mu pełne uznanie, mianowicie ten, że monarchia 
austro węgierska nie uważała za swe powołanie 
bronić „złej gospodarki* tureckiej. Niestety, jest

o ile to tylko będzie możliwem przy wierności 20 ct„ familijny 60 ct. — Początek loterji 1 kon 
zasadom podniesionym przez mniejszość, a prze- certu o 41/,.
głosowanym przez większość jakoby dla jakichś * Ministerstwo wojny poleciło komendom i wła 
tylko pobocznych względów. Tak więc, przy do- dzom, aby w tych okręgach kraju naszego, gdzis 
brej woli zmiana jaka się dokonała w reprezen- Bję pojawi jakakolwiek epidemiczna choroba, na- 
tacji naszej w Radzie państwa, powinnaby się tychmiast zaniechano ćwiczeń rezerwy dla wojska, 
obrócić na wyścig w spełnianiu obowiązków po- Owoż donoszą nam, ie  wypadki tyfusu plamistego 
selskich ku najlepszemu dobru sprawy narodo okazały się w stryjskim i Samborskim obwodzie i 
wej, i doprowadzić winna po odpadku na bok £e na skntek rozporządenia ćwiczenia powyższe 
tych w szystkich coby się w wyścigu takim o- tamże odbywać się nie będą. 
ciągali, do zupełnego znów kiedyś zjednoczenia.; * Przytaczając we wczorajszym nnmerze różne
Jeśli tak ma być, a tak być powinno, to wypa- gpogoby agitacji wyborczej, donieśliśmy jakoby karty 
da żałować, że już wiele dawniej nie odbył s i ę , do glosowania wyknpywano od listonoszów. 0 *óż  
proces oddzielenia, zamiast kw aszenia sprawy w | mU8łmy nadmianić „że Die sprawdzono żadnego wy 
dusznej atmosferze niesnask i podejrzeń iu ■padku dokonanego, a wzmiankował e zarządzenie 
byśmy dziś może mieli reprezentację patrjotyczną, pan a  naddyrektora miało tylko charakter prewen 
silną, poważaną i energiczną w działaniu icyjny*

Bolesne przejście rozerwania ustalonych sto-j * ch6ru męgkieg0 Tow muzyeZneg0 za
prasza członków na „nadzwyczajną próbę*, którasuuków najbliższego koleżeństwa nie było n ie­

stety do uniknienia Zaskorupiałe Koło długą się we wtorek 11. czerwca
ociężałością i odosobmaniem się od kraju stra -, J 7 wieczorem w sali Narodnego domn.
ciło zdaje Się . zm ysł pojmowania głosu żywych i ” gou u • . . • f
prądów płynących z kraju. Długoletnia prakty- j “ Amatorskie przedstawienie pod kierunkiem 
ka liczenia się z drugorzędnemi względami i j P- Wysockiego i koncert pod artystyczną dy- 
wpływami osobistemi lub koteryjnemi, obniżyła rekcją p. iarola Miknlego na cele dobroczynne,
cały poziom polityki Koła. Na nic adresa, pety­
cje, wołania wypadków i krew potokami w bliz- 
kiej przeszłości przelewana— wszystko to heca, 
sztuczna agitacja, osobiste ambicje, wszystko to

odbędzie się w teatrze dnia 13. czerwca r. b. o 
godzinie 8. wieczorem. Program tegoż jest nastę 
pnjący: 1. Oberon, uwertura K. M. Webera na or­
kiestrę. 2 Andante i allegro z drngiego koncertu’

prędko i bez ciężkich śladów przeminie ., bylejSzopena., odegra panna G. 3. Marsz Rakoczy, in- 
tylko wytrwale stać ua miejsen i nie dać się p o - |8trument0waiiy na pełną orkiestrę, przez H. Ber- 
ruszyć! Tak rozumowano. Na korzyść zaś jakich • l*oz- 4. Amatorskie przedstawienie: „Powrót z

_ ta. — - o «i mm - _ a -    _ ta m. U J.taAllf\śhn 1T A (• fł A1 A A1. M H T,» O 11 k f  11 /lii lr 1A
wpływów w samem Kole, i na korzyść jakich 
dążności w narodzie, ta zasadnicza nieruchomość 
wychodziła — wiemy niestety, i wiemy także 
w jakim porządku, i jaką nogą, stoimy ze spra­
wą naszą w tej chwili — w samej A ustrji! Po­
trzeba było aż tej demonstracji żywej ad oculos, 
że musi to chyba chodzić o żywotne interesa, o 
krew i ciało, jeżeli ludzie nie wahają się po­
święcać wygodną, arcywygodną pozycję członka 
Koła, i pójść na ciężkie trudy i jeszcze cięższą 
walkę, stawiąc reputację całego życia na stawkę 
podjętego zadania. W każdym razie jest to próba 
ostatnia, najwyższa; a jeśli ona nie poskutkuje, 
to widać że ubezwładnienie nieuleczalnem było 
Posłowie którzy za cenę własnej na przyszłość 
odpowiedzialności tę próbę zrobili, pociągnęli za­
razem do osobistej odpowiedzialności przed kra 
jem i wyborcami tych, co aż do takiej próby 
doprowadzili. Kraj w komicjach wyborczych ze­
brany osądzi ich kiedyś!

I  znowu, kończąc o tym epizodzie z życia
to ten punkt właśnie, dla którego jedynie może j reprezentacji naszej we Wiedniu, wypada mi 
zwolennicy przymierza moskiewskiego, a następ podnieść nieporównaną zasłngę prezesa Koła, p. 
nie porozumienia z Moskwą, w Austrji, popie-' Grocholskiego. Jeżeli w ogóle powodzenie wzmian 
rali politykę hr. Andrassego. Ze stanowiska zaś kowanej próby możliwe, jeśli możliwe pełne zje- 
dążeń czysto polskich, poseł Dunajewski doma- dnoezenie napowrót reprezentacji naszej w przy- 
gał się „poprawy losu Polaków pod panowa- szłości, jeśli rozejście się obecne odbyło się bez 
niem moskiewskiem*, i to określiwszy wyraźnie, uraz ogólnych i we wzajemnym szacunku, jestto 
że idzie mu tylko o zapewnienie „swobody ję- głównie zasługą jego niezmordowanej czujności 
zyka i religii*, bez czego, jak mówił, pokój ma- nad czynnościami Koła i nieugiętego przestrze- 
jący być zrobionym, nie będzie trwałym. W mo- gania przepisów, obowiązujących Koło. On nie 
wie więc swojej nie poszedł przeeiw kierunkowi pozwolił przedtem sprawy reformy regulamino- 
większości Koła, a może nawet nie stanął w wej odwłóczyć bez końca, on wczoraj przeszko 
sprzeczności z zapatrywaniami żadnego z człon- dził, powołaniem się na regulamin, takiemu trak- 
ków K oła; lecz czy taka mowa, to ma być c z y n  towaniu sprawy, któreby musiało wywołać obu- 
polskiej polityki w obecnej chwili I rżenie u pokonanych, proponowano bowiem wy-

Na kongresie zasiądą reprezentanci poten- minąć głosowanie nad ich żądaniem, przez wy- 
tatów tego św iata; będzie na nim toczyła się znaczenie ewentualnych mówców, byłoby więc 
sprawa żywotnych interesów tej części św iata; to powtórzeniem szyderstwa wyboru komisji z 
rezultat obrad wpłynie przepotężnie na dalsze samych wnioskodawców, które wiadomo też, do 
kształtowanie się, wojną lub pokojem, stosun- czego prowadziło w sprawie regulaminowej. Ro- 
ków wschodniej Europy. My koszta tego rezul- zeszli się więc w szacunku i bez urazy, dzięki 
tatu  krwią i mieniem płacić będziemy, a zara- ochronnej sta«4^.aeśei w eterana-statysty ' preZeSa 
zem rozstrzygnie on o naszej narodowej przy- Grocholskiego, a  ci co wyszli, proponoją-lojalny 
szłości, o ile tylko potęgi zewnętrzne rozstrzy- wyścig w spełnianiu obowiązków poselskich ku 
gać mogą o losie narodu. Na tym kongresie nie najlepszemu dobru sprawy narodowej, 
będzie wszakże polskiego reprezentanta, nie bę- Do jutrzejszej dyskusji nad kredytem zagra 
dzie może nawet polskiego adwokata, a polskie nicznym, oprócz posłów nowego klubu pp. Skrzyń- 
sprawy są tak dobrze jak wykluczone z obrad skiego, Hausliera i Ujejskiego, zapisał się także 
kongresu. Nie będzie tego wszystkiego; lecz po- i poseł Wolski, jako też i p. Krzeczunowicz wy 
nieważ i o nas, niewidzialnych i niewymienio- znaczony przez dawne Koło. 
nych, chodzić będzie, powinien więc być obe-,
cnym niewidzialny duch Polski; ponieważ i o —
nas żywych na świecie chodzić będzie, powinny _ • ____
się więc dać czuć wpływy polskie. Duch i wpły- K rO H lkcl m iC JS C O W S I Z cim i6 |SC 0W 8l»
wy, lecz gdzie ich mowa, jakie drogi tych o- _- .
statnich ?... Przedewszystkiem drogi te wiodą Lwom arna o. czerwca.
tamtędy, gdzie używamy prawa konstytucyjnej * O dezw a. Wybory do Izby handlowo-prze- 
reprezentaeji, i gdzie staraliśmy się interesa na- myBiowej odbsdą się d. U . i 12 b. m. w ten spo 
sharmonizować z interesami państwa, w którem kapcy głosują we wtorek dnia 11. a prze
żyjemy a więc droga wskazana, wiedzie ona mygł0wcy we środę dnia' 12. czerwca. Głosować mo- 
za. głosem danym nam w reprezentacji austrja- ^aa ^lbo osobiście albo przez odesłanie otrzymanej 
ckiej i przez gościniec wywarcia prawego i pra- j wypeinić się mającej karty do Izby handlowo- 
wnego wpływu na politykę austro-węgierską. Czy p„ emy8jowej. Przypominamy tzauownym wyborcom, 
tomu zadaniu sprostała mowa _p. ajewskie- aky wa wyborach tych brali jak najliczniejszy u- 
go Qi® mówimy już o całością wpływu delega- (jzjaj i gdyż idzie tn o ochronę interesów naszego 
cji polskiej czy W przeddzień otwarcia kon- j,andin j przemysłu wobee wrogich dla nas oko- 
gresu, ze strony polskiej niema nic do dodania iicznoścl.
do niej w reprezentacji austrjackiej ? | Upadek bowiem handlu naszego i rękodzieł od

Byli posłowie co sądzili, że rzecz się ma kilku lat coraz więcej daje nam się czuć. Dlatego 
przeciwnie. Dlatego, gdy Koło polskie zostało naieży nam baczyć, aby nie uronić żadnej sposo- 
wczoraj zwołane dla narady nad kwestją pokry- bności, gdzie można bronić naszych interesów ma­
ma zagranicznego kredytu, która przyjdzie jutro terjalnyeh.
na porządek dzienny Izby, posłowie Hausner i ( Jedną z tych sposobności nadarzają właśnie
Skrzyński zażądali pozwolenia Kota do przema- wybory obecne, a osobistości, które poniżej poie- 
wiania w Izbie, oświadczając zarazem, że prze- canłyi nam zn»ełną gwarancję niezawisłości i 
mawiać będą w myśl kierunku Koła, to jest te- nieskazitelności ich charakteru 
go kierunku, który jak utrzymują obrońcy dzia- polecamy zatem szan. wyborcom na kandyda-
łań Koła, ma być polityką większości, a więc w t6w ze gekcj, handloweJ . J6zefa Bac*ewskiego, 
kierunku antimoskiewskim, najprzychylniejszym I dora Cohn'a) Mi(!ha, Dymetai Władysława Gn- 
dla monarcha i za kredytem. Po długiej dysku- bryn0wlcza, Stanisława Markiewicza, Karola Schay- 
sji rozstrzygnięto, że mówić można o politycznej era j Edwarda Simona.
stronie przedmiotu w takim tylko razie, jeżeli z / e sekcji przemysłowej: Karola Gromana i
innej strony Izby polityczna strona podniesioną Emarineia Q.ajja 
zostanie. Do części fachowo finansowej w po­
tarcia wniosków komisji, gdyby się przypadkiem 
v Izbie nie pojawiły inne praktyczniejsze sposo- j 
iy pokrycia od proponowanych przez komisję, i 

wyznaczono p Krzeczunowicza. Co zaś do chęci
przemawiania posłów Hausnera i Skrzyńskiego, . . . ■
poddano rzecz stosownie do istniejącego reguła- ^  . ' } PL aneJ
L „  głosowaniu. Z tej £ S &  o
ma nad kwestją osobistego zaufania czy talen- P «  *  6 nier5 . wartości ze zna-
tu -  a w istocie nad kwestją obawy zbyt sił- * t / „  Przejście We nery.* J e s t

t .« L h  Z w .  a SkrJU ski r X acri k o m i c z n y c h  1 sam pomysł, który nie pozwala
um otyw ow ać d z ia ła n ia  po jedynczych  osób, czyn ią

obczyzny", operetka Mecdelsohna w 2 aktach, która 
z takim sukcesem w kasynie mieszczańskim była 
przedstawioną. Bilety zamawiać można w księ 
garni pp. Gnbrynowicza i Schmidta.

* W dniach 18., 19. i 20. b. m. odbędzie się 
we Lwowie pierwszy wiec reprezentantów gslicyj 
skich gmin żydowskich. Na zaproszenie wyszła z 
ramienia stowarzyszenia „Szomer Izrael* rświad­
czyły nieomal wszystkie gminy zaproszone, że chę 
tnie odział wezmą, w skutek czego na wiecn tym 
będzie rzeczywiście reprezentowaną prawie cała 
lndność izraelicka naszego krajn

Przedmiotem obrad i celem wiecn są reformy, 
a w szczególności: organizacja wiecn, celem ntwo 
rżenia na wzór krajów sąsiednich stałej reprezen­
tacji całej ludności żydowskiej Galicji, ułożenie st&' 
tntn, mającego za wzór posłnżyć wszystkim gmi 
nom żydowskim, rewindykowanie tak zwanego ży­
dowskiego fnndns n szkół normalnych, złożonego 
w c. k. namiestnictwie z tem nadmienieniem, że 
ma być wydanym pod własny zarząd w razie nkon 
stytnewania wspólnej reprezentacji żydów, wreszcie 
ewentualne utworzenie szkoły dla kandydatów ra 
binatn, celem wykształcenia rabinów z wiedzą ha 
manitarną. W ten sposób unikłyby gminy trndnego 
wyboru między powoływaniem na rabinów lndzi 
niewykształconych, o zacofanych pojęciach, a im 
portowaniem kandydatów z zagranicy, niewładają- 
cych językiem krajowym.

Z zadowoleniem widzimy z tego, że przewo 
dnicy obozu żydowskiego postanowili zwrócić swą 
główną działalność kn polepszeniu stosunków we­
wnętrznych i nsnnąć zapomocą odpowiedniej reformy 
ciemnotę, ogarniającą niższą klasę żydów naszych. 
Życzymy im, by celu swego dopięli.

— W iedeń, 7. czerwca. Bernard Wild, który 
w poniedziałek wielkaaocny usiłował na Praterze 
zastrzelić koniuszego nadwornego księcia Emeryka 
Thnra-T&sis, po przebycia długiego czasn na obser 
waeji, został uznany przez lekarzy za niepoczytalnego. 
Umysł jego w anormalnym znajduje się stanie.

T0Pttn~s. czerwca.—DUTa 30. z. m. .
się tu walne zebranie Towarzystwa nankowego pod 
prezydencją Ignacego Łyskowskiego, przy nader 
szcznpłym Współudziale członków. Po zaprotesto­
waniu przeciw obecności komisarza ministerjalnego 
p. Rexa, prezes oddał hołd zmarłym człenkom To 
Warzystwa, głównie zaś śp. Zygmuntowi Działow- 
skiemn. Oznajmiwszy, że strona skarbowa towa­
rzystwa w dobrym znajduje się stanie, prezes 
przedstawił pierwszy „Rocznik Towarzystwa nan 
kowego w Toruniu*, który przyrzekł po nadejściu 
brakujących jeszcze tablic litografowanych roze­
słać członkom. O przyjęcie do Towarzystwa zgło 
siło się 27 nowych członków Następnie p. Danie­
lewski, redaktor Gazety Toruńskiej miał odczyt o 
Kraszewskim, z po wodo 60 letniej jego działalno­
ści literackiej. Prelegent wezwał do uroczystego 
obchodu jnbilenszn Kraszewskiego w Prusach kró­
lewskich, w czem właśnie przodować winno Towa 
rzystwo naukowe.

— P aryzki teatr. Porte-Saint-Martin wzno-

powieści Vernego. Andrins zamierza pościć się w 
podróż około 13. czerwca — i żona ma mu towa­
rzyszyć.

— D fou u n ien ta  P o lo n ia e  p r a e h is to r ie a .
Na posiedzeniu komisji dnia 20. maja 1878 r. ar­
cheologicznej akademii umiejętności przyjęto nastę- 
pnjąey projekt wydawnictwa:

1. Komisja archeologiczna akademii umiejętno­
ści przystępuje do publikacji p. t. „Monnmenta Po­
loniae praehistorica*, mającej zawierać jak najdo­
kładniejszy opis zabytków przedhistorycznych i wy­
kopalisk, odkrytych i zbadanych na ziemiaoh pol­
skich, a dotąd wcale nie lnb tylko pobieżnie opi­
sanych, a to niezależnie od rozpoczętego już i ma­
jącego się nadal wydawać systematycznego wykazu 
tychże, wedłng porzeczy.

2. Monnmenta wychodzić będą serjami. Każda 
serja obejmować ma zabytki i wykopaliska jedne­
go, jakiegobądż o b sza rn  a rcheo log icznego  ziemi 
polskiej, bez względu na graDice etnologiczne lub 
polityczne, dawne lnb obecne.

3. Życzeniem jest, aby pojedyńcze serje mo­
gły następować po sobie w pewnym porządku geo­
graficznym lnb innym, wedłng naprzód ułożonego 
plann; gdy jednak nasze obgzary archeologiczne 
nie w jednakim są stopnia zbadane, ztąd przeto 
konieczność nakazuje zacząć od obszarów najle­
piej opracowanych, i następnie po kolei przecho­
dzić do tych, które w danej chwili będą posiadały 
materjał najobfitszy i na najodpowiedniejszy nauko­
wemu zadania wydawnictwa.

4. Każda serja monumentów, o ile możności 
przedstawić powinna:

a) Na pierwszem miejsen, wszelkiego rodzaju 
zabytki przedhistoryczne z ich wykopaliskami, któ­
re na danym obszarze były w całości zbadane w 
sposób systematyczny i umiejętny.

b) Na drągiem miejsen, wykopaliska przypad­
kowe z tegoż obszaru, znajdujące się w muzeach 
publicznych i w -zbiorach prywatnych, zamiejseo- 1 
wych lnb dalszych.

5. W tym celn każda serja składać się będzie 
z nieograniczonej li-.zby zeszytów, a każdy7 zeszyt 
z 10— 15 tablic litografowanych w formacie la 
4to (Pamiętn. akad. umiej) z dodaniem stosowne­
go tekstu.

6. Tablice, litografówane rylcem lnb kredką, 
przedstawiać będą:

a) Mapę archeologiczną danego obszaru, ze 
znakami międzynarodowemi oraz innemi, według 
potrzeby ustano wionemi.

b) Plany sytuacyjne, przekroje, i w razie po­
trzeby wizernnki zabytków przedhistorycznych (gro­
dzisk, mogił, cmentarzysk, grebów itp.)

c) Wierne rysunki zabytków, ugrupowane po- 
dłng wykopalisk z których pochodzą, lub według 
rodzaju przedmiotów, jeżeli Bą wykopaliskami przy­
padkowemu

7. Tekst pagina fr&ota po polsku i po fran- 
cnzkn, zawierać będzie:

a) Na początku serji: rys archeologiozny od­
nośnego obszarn z treściwym opisem znajdnjących 
się tam zabytków; przegląd dokonanych badań i 
ogłoszonych prac archeologicznych; wiadomość o 
zbiorach pnblicznych i ważniejszych prywatnych; 
nakoniee plan rzeczy mających się zawierać w 
tej serji.

b) Przy każdym zeszycie, który zawierać bę­
dzie miejscowe zabytki i wykopaliska jednego ro­
dzaju, jako słowo wstępne, podane będą stosowne 
nwagi archeologiczne o tym przedmiocie.

c) Przy każdej tablicy objaśnienie przedsta­
wionych na niej przedmiotów, ze szczególnemi w 
razie potrzeby o nieh uwagami.

Lwów dnia 8. czerwca 1878.
Z komitetn mężów zanfania str. nar.

Sekretarz : K a lik s t K rzy ża n o w sk i , 
radny m. Lwowa i właściciel apteki. 

Wczorajsze przedstawienie składało się

wyraźnie trzech głosów, a p^seł Skrzyński prze 
padł takąż większością. Takiem zasadniczem 
rozstrzygnięciem i takim rezultatem głosowania, 
droga obowiązku poselskiego została jasno wska­
zana dla tych posłów co czekali próby prakty­
cznej jednostajności zasad wiążących Koło, po­
mimo formalnego przegłosowania w d. 30. maja 
i praktycznej próby możności wypełnienia świę­
tego obowiązku. Tęż samą drogę zdawała się 
wskazywać i roztropność polityczna, z punktu 
wprawdzie nie chwilowej wygody, lecz interesów, 
jolityki narodowej

Poseł Skrzyński, jako przegłosowany w kwe- 
stji ufności, oświadczył natychmiast swoje wy­
stąpienie z Koła. Inni obecni w Wiedniu towa­
rzysze zasad, łącznie z nim przesłali dziś de­
klarację wystąpienia do prezesa Koła. Formacja 

oddzielnego klubu, którego cechą wybitną być 
ma praktyczna i energicznie wykonywana dą- 
:;ność patriotyczna, jest w toku. Regułą postę 
powania przyjętą zaraz przy wystąpieniu z Ko- 
a będzie staranie o porozumiewanie się z da 

wnem Kołem w każdej kwestji n;* porządku 
dziennym, i  wspólne z niem głosowanie w Izbie

komedję niezroznmiałą. Artyści mieli trndne z tego 
powoda zadanie uprawdopodobnienia tego co jest 
wręcz nienatnralnem. Najlepsza rola dostała się p. 
Zamojskiemu, który też wybornie z niej się wy­
wiązał i Btworzył typ prawdziwy i wysoce ko­
miczny.

* Jntro jako w pierwśzy dzień Zielonych świąt 
w kościele 0 0 . Dominikanów odbędzie się o godz. 
10*/, uroczysta msza, podczas której wykonana 
zostanie msza Seyfrieda i Gradnale L. W eissa na 
alt i sopran, Offertorinm Modlitwa pańska J. Cznb- 
skiego na te same g losy  i Benedictns na sopran 
Seyfrieda.

* W pierwszy dzień Zielonych świąt odbędzie 
się na dochód Stow. „Pracy kobiet* w ogrodzenia 
restauracji ogrodu miejskiego loterja fantowa, przy- 
ciem kapela pnłkn ks. Holstein pod przewodnic­
twem swego kapelmistrza grać będzie najulnbieńsze 
atwory. Draga kapela wypełni panzy. Losy na fanty 
pomiędzy kfóremi znajduje się wiele pięknych i cen 
nych przedmiotów sprzedawać będą w kioskach 
uproszone do tego panie. — Bilet wstępu kosztuje

wił „Podróż na około ziemi Vern’a i robi ua niej 
wyborne interesa. Pociągają pnbliczność tym razem 
do teatru 6 olbrzymich lwów, które jakkolwiek 
znsjdnją się w klatkach, dzięki dowcipnie nrządzo 
nym dekoracjom, publiczności wydają się być za­
pełnię na wolności.

— P r z y ję c ie  S zach a . Sprawnicy moskiewscy 
otrzymali rozkaz, aby starali się wszędzie przyjąć 
Szacha perskiego podczas podróży jego jak na,i- 
świetniej, a między innemi zalecono im, aby apar- 
lamenta wspaniale urządzone o ile możności przy­
pominały gościowi jego ojczyznę. Jeden ze spraw- 
ników chcąc dopełnić wolę swych przełożonych, w 
zupełności z pokojów przygotowanych dla Szacha 
kazał wynieść wszystkie sprzęty, wyłożyć dywa­
nami perskimi podłogę i ś-iany i proszkiem je 
następnie perskim posypać. Było to wszystko, co­
kolwiek tylko mógł znać i znaleźć perskiego.

— B ankruc tw o  tea tru . Stowarzyszenie przed- 
siębiorców, które założyło w Wiednia teatr opery

6k>8T>ot!arHiwa, przem ysł i  faantieL
Olej naftow y jako pokost. Oglądając tkań

dniami we Lwowie kilka bndowli drewnianych, poko­
stowanych olejem naftowym, przyszliśmy do przekona­
nia, że pokost lniany może być najznpełniej zastą­
piony przez olej naftowy. Podczas bowiem gdy pierw­
szy, z powodu wysokiej ceny, jest mało dostępnym 
dla gospodarstw naszych, drugt przewyższa go o wiele 
t a n i o ś c i ą  i dobrocią swoją, ponieważ wysmarowane 
nim drzewo, nie tracąc naturalnej barwy, nasiąka tln- 
stością, a w skutek czego chroni się od pękania, pa- 
czenia, gnicia, robactwa, a w ogóle od szkodliwych 
wpływów wilgoci i powietrza. Budowle drewniane w 
akademii technicznej lnb U p. Piotra Miączyóskiego, 
fabrykanta nafty, pokostowane olejem skalnym, naj­
wymowniej świadczą o dobrych skutkach nłycia tego 
produktu.

O osuszaniu błot pińskich następujące 0-
trzymujemy szczegóły. Wykonano dotychczas ro­
boty kanalizacyjne długości 520 wiorst na-prze­
strzeni 600.000 diesiatin, na skutek czego około 
100.000 dles. grzęsklch nieprodukcyjnych błot zo­
stało zamienionych na dogodne pastwiska i siano­
kosy i około 150.000 dies. mokrych zarośli f gni­
jącego w wodzie lasu osuszono i zbliżono do dróg 
spławnych; w końca około 50.000 dies. dobrego 
lasu oddalonym od dróg spławnych o 20—40 wiorst 
dodano kilkakroć więcej wartości dzięki przepro­
wadzenia w pobliża kanałów. W  reznltacie w cią­
ga roka zeszłego spławiono systematem nowych 
kanałów przeszło 25.000 sztnk bndnlcn, a u  da­
wnych błotach zebrano niemal około miljona pu­
dów wybornego siana.

Lwów. S p r a w o z d a n i e  t a r g o w e  z dnia 
7'. czerwca 1878 roka: Pszenicy 100 kilogramów 
9 zł. 75 c.; żyta 100 kilogrm. 6 zł. 23 c.; jęcz­
mienia 100 kilogrm. 6 zł. 04 c.; owsa 100 ki­
logramów 6 zł. 01 c.; hreczki 100 kilogrm. 6 zł. 
40 c.; prosa 100 kilognn. 5 zł. 54 c.; grechu 
100 kilogrm. 5 zł. 29 c.; soczewicy 100 kilo-

komicznej, npadlo, straciwszy cały kapitał włożony j gramów — zł. —  c.; kuknrndzy 100 kilogramów^ 
w przedsiębiorstwo a wynoszący 1,200.000 złr. J6 zł. 62 c.; fasoli 100 kilogrm. 9 zł. 31 0.; ziem- 
Opera ta powstała przed ostatnim krachem giełdo- j niaków 100 kilogrm. 2 zł. 61 c.; siana 100 kilog. 
wym i trafiła odrazn na złe czasy, w rokn zaś j l  zł. 56 0 .; słomy 100 kilogr. 1 zł. 24 c. —  
przeszłym towarzystwo utraciło przeszło połowę. Metr knbiczny drzewa twardego 3 zł. 91 o,; mięk- 
kapitału zakładowego. Spólnioy uznali potrzebę zli-j kiego 2 zł. 85 c.

Miejski urząd targowy.
Lwów d. 7. czerwca 1878.
W ie d e ń  dnia 6. czerwca. Na dzisiejszy targ 

dowieziono cieląt 4083 — zabitych wieprzów 179 —  
jagniąt 752 — żywych owiec 3783 — żywej nie­
rogacizny 907.

Cielęta płacoao żywe 34 zł. do 48 zł. i 50 
zł. — zabite 46 zł. do 56 zł. i 60 zł. —  zabite 
wieprze 48 zł. do 55 zł. —■ jagnięta za parę 5 
zł. do 12 zł. — żywe owce, które wszystkie

kwidowania przedsiębiorstwa.
—  D ja b e ł m orsk i. Dziennik Warxmmboll 

S ta n d a rd  opowiada następujący wypadek : „Nurek 
Sonale spuściwszy się na dno morskie, przy ujściu 
Moyne pod Belfort w Australii miał zamiar dyna 
mitem nadbrzeżną wysadzić skałę. Właśnie w chwili, 
gdy wysadził już część skały i asiadł aby przy­
wiązać szczątki do łańcuchów, któr* na kręt miały 
je wyciągnąć, poczuł się silnie njętym za ramię.
Oglądnął się i spostrzegł, że pochwycony jest si! j 
nem ramieniem olbrzymiej sepii. Chciał się nwolnić. sprzedano po 44 do 48 sł
z tego niemiłego nściskn, ale w tej chwili obrzydły 1 “  ,nri L,,~ —
potwór odczepił się od skały i njąl go za nogi 
wszystkiemi członkami. Sonaie, który nie stracił 
przytomności poznał, że śmierć mu grozi niechybna, 
jeżeli w tej chwili nie każe się wyciągnąć na okręt^ 
gdzie go też towarzysze z straszliwych nścisków 
potwora wnet wydobyli. Każde z 8 ramion tej po­
czwary miało 4 stopy długości, a około 3/, grubo­
ści. Sonale zapewnia, że siłą swą sepia może trzech 
ładzi utrzymać pod wodą.

— Ł ó d k ę  p rzez  O cean. Niejaki Andrius z

i 54 zł. za 100 kilo mięsa — żywa nierogacizna 
galicyjska 40 zł. do 42 zł. i 44 zł. — węgierska 
45 zł. do 48 zł. za 100 kilo żywej wagi.

Wilhelm Am irowicz 
Caffe Stierbóck.

T u l i m y  Gai. M u  ostał w latetóci.
Zawiedzeni zostaliśmy mową Waddingtona 

nie dlatego, żeby ona nie dorastała do miary
 t m zwykłych enuncjacyj urzędowych, lecz dlatego, że

miasta Bewerley* w stanie Massachnsett, zamierza j zanadto spodziewaliśmy się po niej. Mówiouo ty- 
odbyć podróż przez ocean Atlantycki z Ameryki jle, że Waddiugton z republikańską szczerością i 
na łódce. Draga to jni tego rodzaju wycieczka.'otwartością wyłuszczy program Franeji, i poduie- 
Obecnie łódź, którą p. Andrius zamierza puścić się j sie zasłonę, przykrywającą tajemnicę dyplomaty- 
na ocean Atlantycki, posiada 19 stóp długoś i , ' cznych rokowań, że naprawdę zaczęliśmy jnż w 
oraz maszt kwadratowy. Zwać się będzie „Nauti-jto wierzyć i tego się  spodziewać. Tymczasem 
Uus“, przypominając sł iwny, tajemniczy okręt t  mowa jćfeo jegt uszyta na kopyto Wszystkich mów



oficjalnych. Ma jednak jedno szydła' które nie- k tó rych  m onarchia austro-w ęgierska s ta ła  
mile Moskwę kole. Podnosi mianowicie, że na sja w yobrażeniem , nakazują jej podjęcie się 
Bałkańskim półwyspie oprócz Bułgarów są je- t  • f -

wymierza* cios^w^trakt&t ̂  sanstefańskL Z re s z tą ! Mówca głosować będzie za pokryciem
przyznać trzeba, że wieje zarówno z niej, jak i kredytu  jako pierwszego szeląga na n ie -  
z motywowanego porządku dziennego, przyjętego zbędne koszta, jako pierwszego nasypu ziemi j 
przez Izbę, duch taki, iż Francja na kongresie' d ia wzniesienia gm achu praw a i wolności.! 
stanie po stronie przeciwników Moskwy. j) ia tychże samych przyczyn w ocze-

Z Armenii donosząT że "w przeciągu k ilku ,R w aniu  wojennych wypadków, jest za pro- 
dni zamordowano tam kilkunastu oficerów mo- ponowanym sposobem pokrycia przez wcze- 
skiewskich. Jest przypuszczenie, że w tym celu 'sną  sprzedaż aktywów. Być m oże , że wy- 
zawiązał się spisek. jpadld inaczej pójdą, lecz on potrzebow ał

ostrzedz rząd przed następstw am i i oswiad-
S t. Pet. W ied. otrzymują wiadomość z Lon­

dynu, że pomimo pewności, że kongres przyjdzie 
do skutku, Anglia zajmuje się coraz gorliwiej 
energicznemi przygotowaniami do wojny. Dnia 
1 6 : bm ma się zgromadzić w Portlandzie nie 
zmiernie liczna flota wojenna, złożona z 7 wiel­
kich fregat pancernych o 32 do 18 działach; z 
8  pancerników wieżowych o 4 działach Kruppa 
każdy; z 2 0  statków torpedowych, i kilkunastu  
drewnianych parostatków. Co do przeznaczenia 
tej floty, opinie się dzielą: jedne utrzymBją, że 
ma się  ona ndać na morze Bałtyckie, aby bom­
bardować moskiewskie pobrzeża zachodnie, dru­
dzy zaś, że będzie wysłaną na morze Marmora 
dla „obrony interesów brytan,skich na W scho­
dzie". W każdym razie, dodaje korespondent, 
mogę was upewnić, że statki te nie będą się ba­
w iły daremnem staniem u brzegów angielskich,, . .
bo każdy z obsługi okrętowej aż do ostatniego p o sło w ie  przy w yborze jeneralnego  m ów cy

czyć, dlaczego jedynie wotuje tak  w ielkie 
ciężary.

Mowa H ausnera zrobiła wszechstronne 
wrażenie. Następnie zamknięto dyskusję. Z 
Polaków nikt więcej przemawiać nie będzie. 
P rzyjęcie wniosków pokrycia niewątpliwe.

Wiedeń 7. czerwca, (pr.) Zapisanych 
było do głosu jeszcze trzech Polaków: 
Skrzyński, Ujejski, W olski, Zakliński i Fux. 
Aby nie osłabiać wrażenia mowy H ausnera, 
a głównie z powodu, iż F u x  oświadczył, iż 
podziela ich zapatryw ania, więc licząc na 
to, iż korzystniej dla spraw y będzie, gdy 
Niemiec w tym duchu przemówi, polscy

palacza wie o tern, 
lami.

że „będzie się bił z Moska-

W e wtorek rozpoczynają się wybory do Izby 
handlowej lwowskiej. W tych wyborach nie po­
winny się mięszać żadne namiętności politycz­
nych stronnictw, gdyż tylko iuteres handlu i 
przemysłu krajowego powinno się mieć na oku. 
A jednak do samozwańczego komitetu przed­
wyborczego wcisnęło się dwóch niewyborców  
panowie Dąbrowski i Zgórski, zaręczywszy z góry, 
iż w tych wyborach wcale politycznych zawiści 
swych nie będą zastosowywać. Przy pomocy 
pana Zaaka, użyli potem wszelkich pokątnych 

ażeby nsunąć z Izby pana Edwarda

zgodzą się na Fuxa.
Wiedeń 7. czerwca. Obie delegacje, 

w ągierska i przedlitawska, przyjęły  wnioski 
podkomitetu [do którego każda delegacja po 
7 członków w ybiera; p. r.] co do wszyst­
kich różnic w poszczególnych pozycjach bu­
dżetowych. Zgodnie ustanowiono ogół wy­
datków wspólnych na 106,673.466 złr. Se­
sja delegacji przedlitaw skiej zosta ła  zam knię­
tą. Andrassy w imieniu cesarza podziękował 
delegacji za gorliwość patrjotyczną.

Wiedeń 7. czerwca. Posiedzenie Izby

dc
chrześciaóskiej,
Simona.

stmona W'jHk(T ‘nallżącego do“ stronnTc"twa^prze- posłów. Przyjęto ustaw ę o pokryciu kredytu  
ciwnego. Powtaijza się więc znowu ta  sama hi- 60-milionowego w drugiem i trzeciem czy- 
storja co w Budzie miejskiej przy wyborze do taniu, z wniesionem przez rząd dodatkiem, 
instytucyj Skarbikowskiej. gdzie popierali izraelitę Wydane w myśl tej ustaw y bony skar
-  ra d , • C  bowe «  w»lne od „ p ła t ,  .tem plowej >a,ej

przyjęto ustawę o osobistych stosunkach u-
--------------  ‘ rzędników i sług państwowych, spełniających

„ , t-. x tt funkcje w arm ii. Odpowiadając na interpe-
W ie d e ń  7. czerwca, (pr.) Poseł aus- jacjg Proskow etza donosi m in ister, handlu, 

ner przy rozprawie nad pokryciem kredytu -e ułatw ienia względem zakazu wywozu ko_ 
60 milionowego miał dłuzszą mowę. Oświad- n- gą już w toku [Zakaz teQ trw a Qd 21 
e-zył się za pokryciem i za proponowanym list da 1876 j naraz ił już właścicieii ko. 
przez komisję sposobem pokrycia A zara- ni na na g trat w sumie około 1Q m ilio_ 
zem tłóm aczył, dlaczego, me będąc naw et ^  ^ f  ,
członkiem delegacji ma się częstokroć obo-j ^  ^  przygt4piła do uchwał Iz5y
v iązek , a zawsze ma się prawo ons y u- p0S}dw co do s ta tu tu  bankowego, z w yjąt- 
cyjne wyłuszęzyć dlaczego się podobne c ię - ,kiem § 4Q> który  achw aliła według swojej
żary  na cele poli y i zagranicznej wo uje..p ierw szej stylizacji [aby nie powoływać w 
W ykazał mówca że pokój, zaw arty w San- im § .,5 . * r ] JUstaw '  0 kWbcie na wy.
Stefano, oświecił jaskraw o jak i ° s c z e  , datki Wspólne i resty tucji przyjęła Izba pa-
rozwój ludzkośn na W schodzie g d y b y z o -  , QÓw w dr iem . trzeciem  tan iu
sta ła  pod przemocą m oskiewską i jak i lo s « „ r,. , . v
czeka m o n irc h j, .a z tre -w tg ie r tk ,. Lecz po- . . B e r l i n  7. czerwca B .uletyc z połu- 
kói teu  zarazem  w skazał mocarchH pierw- p w ty e : rt stanie zdrow ia cesarza m e  
szych je j  na razie sprzym ierzeńców : Augl i ę : z a 3 a 0 raBa (  zmiana, 
i-au m en ię . Dalej dowodził, że pomimo bt«- , Bada/ w i e k o w a  o rzym ała przez B u ­
dów, k tó re  A ustrja  w polityce wschodniej im arlta podpisany wniosek, z ,d W y rozw i*

kształcenia robotników został wczoraj zam­
knięty  przez policję.

Gota 7. czerwca. Rada miejska zaka­
zała zebrania się kongresu socjalistów.

Wersal 7. czerwca. M inister spraw 
zagranicznych, W addington, odpowiadając w 
Izbie niższej na interpelacje co do polityki 
zewnętrznej, oświadcza, że F rancja działała  
uieustannie w duchu pokojowym, a  co do 
kongresu zrobiła  ty lko zastrzeżenie, żeby 
kwestje tyczące się E giptu, L ibanu i Ziemi 
świętej były  z pod jego obrad wykluczone, 
na co też m ocarstwa przystały . F rancja  nie 
zapom niała o tern, że podpisała wspólnie z 
innem i m ocarstwami trak ta ty  z r. 1856 i 
1871, dlaczego też jej rząd jest tego p rze­
konania, t e  jedynie kongres jest zdolen u re­
gulować szczegóły kw estji wschodniej. F ra n ­
cja p rzy jęła  zaproszenie na kongres tylko 
pod w arunkiem , że na nim traktow ane nie 
będą żadne inne kwestje, z wyjątkiem  tych, 
które się odnoszą do ostatniej wojny. P ra ­
wie na pewno można się spodziewać, iż po 
kój u trzym any zostanie. F rancja  ndaje się 
na kongres bez wszelkich zachcianek , ży­
cząc jedynie utrzym ania pokoju i swojej ne­
utralności. W addington spodziewa się, iż na 
kongresie sobie przypom ną, że na półwyspie 
bałkańskim  oprócz Bułgarów i inni chrze 
ścianie mieszkają. (Jednogłośne oklaski). Izba 
przyjm uje jednogłośnie zaproponowany przez 
R enaulta  m otywowany porządek dzienny te ­
go brzm ien ia: „Izba z ufnością przyjm uje
oświadczenia m inistra spraw  zew nętrznych 
w yraża nadzieję, że na kongresie F rancja  
działać będzie w imię wielkich interesów 
E uropy, jakoteż w spraw ie pokoju i neu­
tra lnośc i."

Wersal 7. czerwca. Izba p rzy ję ła  wnio 
sek rządow y, dom agający się ponownego 
rozpoczęcia rokowań z W łochami w spraw ie 
zmiany tra k ta tu  handlowego. Obradując po

do wydania fortec o tyle ustąpić, żeby Szu­
mię opuścić a w W arnie nadal pozostać. 
Moskale pozostają w swoich dotychczaso­
wych pozycjach pod San Stefano.

P rzy jech a li dnia 8. czerwca 1878.
HOTEL ZORŻA : J. hr. Szeptycki z Przelbic. 

J. hr. Tarnowski z Chorzelowa. D. Zifferer z Wie­
dnia. A. Mimther z Waniowa.

HOTEL EUROPEJSKI : M, Polikowski z Bor- 
szczowa. W. Heiman z Moskwy. T. Wasilewski 
z Cznczy.

HOTEL LANGA: J. Fiirth z Badweis, H. 
Mandel z Wiednia. E. Spiegel z Wiednia. J. Zim- 
mermann z Wiednia.

HOTEL ANGIELSKI: St. Brykczyński z Pa 
cykowa. A. Garapich z Hluboceka. K. Rosanowski 
z Wołynia. M. Serwatowski z Rajtarowie. W. Ty- 
zenhanz z Błudnik.

HOTEL WARSZAWSKI: E. Teply z Wiednia.
HOTEL KUHNA: J. Bosakowski z Rndek. 

St. Przemyski z Halicza. _____________

Ceny zniżone.
W teatrze hr. Skarbka.

W niedzielę dnia 9. czerwca
i l u  dochód Hloic. wzajemnej 
pomocy artystów sceny pot.

STARE WIARUSY
czyli

o p i e k a ^  w o j s k o w a
Komedja w 3ech aktach przez Stanisława Boga 

sławskiego.

P o c i ą g i  k o l  e j o w e .
O d c h o d z ą  z e  L w o w a  x 

P o d ł n g  z e g a r a  l w o w s k i e g o .
DO KRAKOWA o godzinie 11 min. 21 przed północą 

(pociąg pospieszny); o godz. 4 m. 58 rano (pociąg 
osobowy), o godz. 4 minut 59 po połndniu (pociąg 
mięszany).

DO PODWOLOCZYSK: (z Podzamcza): o godź. 11 m 80 
wieczór (pociąg osobowy); o godz. 12 m. 47 w po­
łudnie (pociąg mięszany).

DO PODWOLOCZYSK: (z giównego dw orca): o god. 6 
min. 57 rano, (pociąg pospieszny); o godz. 11 min. 4 
wieczór (pociąg osobowy o godz. 12 min. 25 w po­
łudnie (pociąg mięszany).

DO CZERN10W1EC: o godzinie 7. minut 5 rano (po­
ciąg pospieszny); o godz. 11 minut 45 wieczór (po­
ciąg m ięszany); o godz. 12 min. 50 z południa (po­
ciąg mięszany).

P r z y c h o d z ą  d o  L w o w a :
Z KRAKOWA: o godzinie 5 minut 42 rano (pociąg po­

spieszny); o godz. 9 m. 47 wieczór (pociąg osobowy), 
o godz. 11 m. 28 przed południem (pociąg mieszany);

Z PODWOLOCZYSK: (na dworzec w Podzamczu): o go­
dzinie 3 minnt 22 rano (pociąg osobowy); o godz. 3 
m. 29 popołndnin (pociąg mięszany).

Z PODWOLOCZYSK: (na dworzec lwowski główny): o 
godzinie 11 m. 3 wieczór (pociąg pospieszny) o godz. 
2 min. 53 rano (pociąg osobowy); o godz. 3. m. 59 
po południu (pociąg mięszany).

Z CZERNIOWIEC: o godzinie 10 minnt 15. wiec? (po- 
ciąg pospieszny); o godz. 4 m. 5 rano (pocią6 m ię­
szany): o godz. 3 m. 10 popołudniu (pociąg mięszany.)

249 — 252 —
218 2 2 2

dotąd popełnia, jest jeszcze możliwość oca­
lenia mocarstwowego jej stanow iska * za­
bezpieczenia jej przyszłości. Posłannictw o 
A ustro-W ęgier, ich położenie jeograficzne i 
rozwój historyczny nakazują jej dążyć do 
przełam ania przemocy moskiewskiej &

« z a  p o m o c ą  o d b u d o w a n i a  P o l s k i ,  
(jest punk t najczulszy Moskwy, gdzie 
płqg recepty niemieckiej, cios w serce, 
)ss ins Herz), może być zadany koloso- 
i k tóry  po coraz krótszych przestankach 
sie coraz dalej zniszczenie swą przemocą. 

S taro-konstytncyjny naród węgierski, wysoko 
co do ku ltu ry  stojący naród niemiecki i 
pełen zapału  dla wolności naród polski, 
sk ładające m onarchię, przygotow ują ją  do 

posłannictw a. P ra w o ^ ^ ^ w o ln o ść ,

zania parlam entu niemieckiego, motywowany 
tern, że w skutek powtórnego zamachu nie­
odzownie potrzeba wprowadzić w życie pe­
wne ustawy ku obronie społeczeństwa, a 
których przyjęcia od teraźniejszego p a rla ­
m entu otrzym ać nie można było.

Berlin 7 . czerwca. Biuletyn wieczor­
ny : Cesarz popołudniu spał dw ukrotnie.
A petyt nie popraw ił się. W sku tek  przypo­
m nienia sobie rocznicy śmierci ojca, był ce­
sarz smutnego usposobienia i więcej o s ła ­
biony.

B e r l i n  8. czerwca. Biuletyn z godz. 
6 7 , z rana  donosi: Cesarz spał z k ró tką  
przerw ą. Niema gorączki an i boleści. — 
Wczoraj tu  i w innych m iastach przedsię- 
wzięto k ilka aresztow ań. Tutejszy zakład

Początek o godzinie 8 mej wieczór, koniec o lOtej.

Lwów, z Izby handlowej, 8. czerwca.
I. Akcje za sztukę 

(bez kuponu bielącego).
Kolej galic. Karcla Ludwika , .

„ Lwowsko - Czerń. - Jasaka 
Banku hip. galic. po 200 złr. . .

„ kred. galic. po 200 złr. .
II. Listy zast. na 100 złr.

(bez kuponu bieżącego).
Tow. kred. galic. 5 pret. w. a. .

4.» » n ^ łi n
w » n 5 „ okres,

w tórnie nad ustaw am i co do pensji emery- Banku hipot. galic. 6 pret. . . 
talnych dla oficerów i co do bezpośrednich Galic. Zakł. kred. wlośc. 6 pret. . 
podatków, Izba odrzuciła przez senat poczy-1 Qg<1„  ■„ «*•
nione zmiany. ; dla Galicji i Bukowiny 6 pret.

M a n c h e s t e r  7. czerwca. W ydarzyła IV. Obligi za 100 złr. 
się eksplozja W kopalni węgla pod H elens Indemnizacyjne galicyjskie . . .
(Lancanshire). Zginęło 200  do 250 ludzi. Pożyczka kraj. z r. 1873 po 6 pr.
- „  L o n d y n  8 czerwca. .T im es- donoszą ^  • • •
z Petersburga-. Mówiąa ze porozumienie m ię- “ y  Monety. ’
dzy M oskwą a Anglią wypadło p o m y śln ie j Dukat holenderski...........................  5 46
niż się spodziewano. Oczekiwany jeflWtefery „ cesarski................................. f> 52
rezu lta t kongresu. Nap&feoTĄtft ..  .....................  9 42

„D aily  News" donosi z P e te rsb u rg a : ' 1 7 4
Jeszcze w szystkie trudności nie są usunięte, Ku^9 ^  p a ro w y ' 22
gdyż sytuacja pod Konstantynopolem  jes t 100 m aA  niemieckich . ] . ! 5 8 — 59
zawsze jeszcze niebezpieczna. S r e b r o .............................................................. 103 25 105 25

R z y m  8- czerwca. Izba w rozpraw ie Kupony w s r e b r z e ...............................103 -- 105
nad projektem  do ustaw y, przyw racającej 
m inisterstw o handlu , p rzy jęła  motywowany 
porządek dzienny 235  głosami przeciw 25,

Podziękowanie.
Z uczuciem najgłębszej wdzięczności składam m- 

niejszem w imieniu całej rodziny najserdeczniejsze po­
dziękowanie lekarzom tutejszym Wielm. pp. dr. med. 
Maiymilianowi Boznerowi i Janowi Karpińskiemu za 
ich poświęcenie i niewypowiedzianą gorliwość, którym 
zawdzięczam ocalenie żony mojej z ciężkiej niemocy.

Żona moja, matka kilkorga dzieci, osoba 58 lat 
licząca, która przed kilku laty na zapalenie płuc już 
raz chorowała, zapadła obecnie po raz wtóry na tę 
słabość, a choroba od razu tak groźny wzięła obrót, 
że wszelka nadzieja ocalenia zdawała się być niepo-

250 75 253  , dobną. Panowie Rozner i Karpiński jednakże, nie
1 ° 2  7 5  125 5 Q ,zra âJ4c s'9 aB‘ podeszłym wiekiem, ani ciągle zrazu 

'pogarszającym się stanem słabej, ani chwili nie po­
zostawili ją bez swej skutecznej pomocy, ale odwie- 
wiedzając ją po kilka, a nawet kilkanaście razy, tak 
w dzień jak i w nocy, i używszy wszelkich środkćw 

84 40  85 9 a 8WeJ sztuki, potrafili pomimo najniekorzystniejszych 
, 9  80 50 ' warunk^wi ocahć ją od nieochybnej śmierci i uratować
84 40 85 30 m* a matk9 dzieciom moim.
89 30 90 1 0 1 Dlatego, podając ten chlubny czyn ich do pnbli-
8 8  — 90 __ | czuej wiadomości, wynurzam im raz jeszcze najszczer­

s z e  dzięki z tern zapewnieniem, że wdzięczność, którą 
dla nich żywimy w sercach naszych, nigdy nie wy­
gaśnie.

Kołomyja d. 7. czerwca 1878.
Jan Parys.

90 25 91 30

8 6  35 
8 8  75 

4 25
20 -

87 25 
90 50
16 50 
22 -

5 56 
5 63 
9 54  

. 9 75 
1 84

KURS G IEŁD Y  W IE D E Ń SK IE J. 
WIEDEŃ 7. czerwca 1878.

. .  , . . , .  . „  . . , godzina 2 minut 18. południu,
iz dek re ta  gabinetu Crispiogo^ znoszące to Losy kredytowe 164,50. Węgier, kred. 211.75 
m inisterstwo, były  niepraw ne i sprzeczne z Akcje fran.-anst. — . 
praw am i parlam entu . Unitmsbank 63 25.

Bukareszt 8 . czerwca. (Urzędowe). Nordbahn 
Bratiano zachowuje prezydenturę m inisterstw a ^w czer 124 — 
i obejmuje w miejsce ustępującego A ureliana RudoifsbahiT 116.50’. 
tekę  m inisterjum  robót publicznych. p rezy- Węg. obi. p. w zł. 66.75 
dent Izby, R osetti, m ianowany m iu.strem  Losy z r. 1864 139.—. 
spraw w ew nętrznych. Verkehrsbank 105

A teny 7. czerwca. M inister spraw  za- ^ agk‘Y|rein  ^  89'"°' 
granicznych udaje się ju tro  na P aryż  do Kolej Albrechta — ’
B erlina, gdzie przez czas trw ania kongresu Rosyjski rubel pap. 1.20. 
pozostanie. Rząd spodziewa się pomyślnego 
załatw ienia kw estji przypuszczenia Grecji

Dr. K a r c z
trnduiący się od kilkunastu lat speejalnie radykalnen 
leczeniem c h o r ó b  s k ó r n y c h  z z a k a ż e n i a  
k r w i  powstałych i w z m a c n i a n i e  e i ł ,  skut­

kiem n a d u ż y c i a  o s ł a b i o n y c h ,
ordynuje w mieszkania przy alicy Wałowej 1. 8. 

od godz. 8— 10 i 2— 4.
(Także listownie przy ścisłej dyskrecji.)

-  . Jego „Poradnik“ w powyższych słabościach 
(drugilA wydanie) można nabyć n autora i w księ­
garniach, po cenie 1 złr. 20 ct. za egzeplarz.

1 8 7 B -

j g O Z J E C j U  

PORTLAND CEMENT
oraz najlepsze

Pow stańcy kreteńscv  uderzyli w 5300 ludzi «odłina 10 minDt «  Przed P ^ n iem . r W i P  1 GlJS,
. . Y uder >y   Akcje kredytowe 2 3 0 .'0  Anglo - anstrjackie 105. K  BELGIJSKIE SMAROWIDŁO

Anglo-austr. 1(4.—  
Kolej Kar. Lud. 251 £0 
Kolej Połndn. 75.—  i
Kolej Elżbiety 175 50 
Węg, Nordostb. 1 15 — 
Węg. Ostbahu — 
Galic. indemuiz. 86.50 
Kolej Siedmiog. 109.—  ( 
Losy tureckie 21.25 
Kolej Państw. 262 — ) 
Losy węgier. 79. — 
Marki niemieckie 58.45. 
Węg. renta w zł. —.— ■

Usposobienie: słabe.
W iedeń d. 8 . czerwca, 

godzina 10 minut 42  przed południem.
• , Ancie KrBuyiowe ń o u . u  Angio - ausiriaczie  lUO.iO

na Turków  pod Kalyyae, i zmusili ich  po Kolei Kar Lad> 251.75 Kolej Południowa 75.—
zaciętej walce do cofnięcia się do m iast Unionsbank 
nadbrzeżnych. W skutek  tego zwycięstwa 
postanow ili Kaudjoci dalej walczyć aż  do
połączenia z Grecją.

K onstantynopol 7. czerwca. Rada
m inistrów  uchw aliła naleganiom Moskwy co

Rusa. Bankn.
Lombarden
Rumfinier

— Kapoleonder 
Usposobienie: silne.

B erlin  d. 7. czerwca.
206.90 Credit Actien . ,
129.—  Galizier . . .

35.70 Oesterr. Banknot. 
Usposobienie: silne.

9.477,

395.—
107.10
170.90

d o  ż e la z n y c h  o s i
utrzym uje zawsze świeżo na  składzie

August Schellenberg
w e  L w o w i e .

przenoszą z dniem S!5 maja 1878 swą

PRACOWNIĘ 
sukien damskich

(Zo nowej lokaloońci) p o d  1. 5 4  
O l.  H a l i c k a  I .  p i ę t r o .  Wchód 
przez ganek, lnb od ul. F redry  1. 2. 

2620 (przez bramę.) 6—7

. T T p ^ P r i  7  h l a ' y  r e a ,n e i '  21w  W *JV /A A  ls t  msjący, poszukuje po­
sady nauczyciela domowego na czas waka- 
cyj lub na czas dłuższy, albo praktykanta 
lasowego. Łaskawe zgłoszenia przyjmuje 
się pod L. S. p, r. Kamionka Strum.

2691 1—3

P
Dr. Zdzisław NiesznowslU

zamieszkały w Warszawie wyjeżdża 20. 
czerwca na sezon letDi

D O  S Z C Z A W N IC Y .
Przyjmować będzie chorych od 9. do 10. 
z rana, z innem i zaś od 4. do 6 . popo 
łud uiu. 2587 1—2

Pomieszkanie letnie
rsy  nlloy Zielonej w pałacu Zamojskich 

22. umeblowane i z obszernym ogro- 
am spaoerowym do wynajęcia od 15. 
serwba b. r. 2574 2—2

FAYARD"BLAYN
Q przeciw gośćcowi, nieżytom, bolom, 

W  ranom, nagniotkom, oparzeniom etc 
Skład centralny w Paryżu na nfley 

prt* Neurs 8t. Merri 40, i we wszyst 
kich aptekach, 1841 12—44

Oficjalistów prywatnych,
Nauczycieli domowych,
Guwernantki i bony,
Rzemieślników dworskich,

Służby pokojowej i kuchennej,
Sprzedaż dóbr, dzierżaw y,

Inseraty do dzienników k ra ­
jowych i zagranicznych,

W i z y  paszportów. 2149 6—10
W szystk ie  te agendy zała tw ia z naj 

większą sum iennością i punktualnością

Binro wywiadowcze
i ogłoszeń 

J. Polińskiegó we Lwowie
ulica K arola Ludwika 1. 7.

E s e n c ja
z Salsaparyli Colbert.

Jeden z najdawniejszych i najskute 
czniejszych środków roślinnych, krew czy 
szczących, w chorobach złego przymiotu 
(syfilitycznycb), zanieczyszczeniu krwi i wy­
rzutach na ciele. Metoda użycia w polskim 
języku. 1860 2—15

Dostać można w Paryżu w aptece w 
Colbert w pasażu Colbert, nr. 7 et 8 ., p. 
Lwowie w apt. p. K. Mikolascha.

F A B R Y K A
MACHIN ROLNICZYCH

i 0DLEWMIA2ELAZA

K. PIETZSGHA
we L W O W I E  poleca.

O b s y p y w a ć * © ,
P l e w i a c z e
M le w n ik i  szerokorzutne
P ł u g i  do wyoryw ania karto fli 
M ł o c a r n ie  m enaiowe e wy- 

trz^saczami do słomy w róinych  
wielkościach 

| M ł o c a r n i e  ręczne n a jnow -1 
szej konstrukcji 

M ł y n k i ,  w i a l n i e ,  s o r t o -  
w n i k l  d o  z b o ż a  

M ły n y  ( ż a r n a )  maneiow* i 
M ły n y  ( ż a r n a )  do ręcznego I 

obrotu.
K o t ł y  p a r o w e  że la zn e , 

urządzenia gorzelń  i w sze l- . 
kie roboty m i e d z i a n e .

Zaraz do sprzedania
na Zniesienin dom mieszkalny, stajnia, sto­
doła ogród owocowy w objętości 1 */4 m or­
ga, ornego pola i l ‘/4 morga łąki. Mający 
chęć kopienia zechcą się pisemnie zgłosić 
do właściciela pod adresą L. Kordyk we 
Lwi wie post restante. 1595 1— 2

Egzam inowany i zaprzysięgły

ekspedytor
pocztowy i telegraficzny, mogący złożyć 
cancje w kwocie i 00  zł. w gotówce lub 
w papierach w artościow ych, znajdzie u- 
mieszczenie przy c. k. urzędzie poczto 
wym w T u r c e .  2566 2 3

Pensja miesięczna zł. 25 ot. w ikt i 
mieszkanie. Bliższe szczegóły listownie

R e a l n o ś ć

na Łyczakowie pod 1. 64. i dużym ogro­
dem, jes t zwolnej ręki do sprzedania. E lit. 
sza wind., mość w tej samej realności n  w ła­
ściciela. 2602 1—8

Ichal Morawiecb
c. k . no tarjnsz  

przeniósł swoją kancelarję 
a t&*pod t. 

plac Marjacki, róg ul. Kopernika

ł doui Peutbera we Lwowie.
 __________________  • 2493 9—16

W Cmlrowie
o pół mili od kole- 
jowej stacji Buka- 

“ J H ł L j r  czowieckiej odbę 
\  \  dzie się w dniu 11.

czerwca r. b. z wolnej ręki wy­
przedaż koni stajennych, po­
wozów. mebli, żniwiarki 
K w ansa 1 lSrzędowega sie- 
wnlka.

W i a d o m o ś ć

dla przyjeżdżających.]
Pod „Trzema Korouami" ulica 

Trybunalska nr. 10, są p o k o j e  U- 
m e b lo w a n e  różnej wielkości na 
krótki lnb dłuższy czas do wynajęcia. 
Bliższa wiadomoś tylko n włuścicielki. 

2624 8 - 3

Dobra ziemskie
w pobliżu Krakowa położone, obszaru 480 
morgów z budynkami mnrowanemi są pod 
przystępnemi warunkami do sprzedania. 
Do ułożenia się i warunki przedaży upo­
ważnionym jes t Wny dr. Ferdynand 'WlI- 
itosz adwokat w Krakowie. 2508 4 —6

staników K “ 
Centure po«, 8,10 a„ ilT3-’

Przy zamówieniach listownych uprasza się 
o przysłanie miary w centymetrach : 1. o- 
bjętość piersi i grzbieta podramionami wzię­
ta, 2 objętości kibici, Scia objętości bioder, 
Ita  długości od miejsca podramionami do 
kibici. Miarę należy brać po sukni.

spec. lekarza
Mra Edwarda Madejskiego

w e  L w o w i e ,
ulica K opernika 1. 13.

przyjmnje się dzieci z prowincji od 7 
do 14 la t ze s k r z y w i e n i e m  k o ­
ś c i  p a c i e r z o w e j ,  początkowym 
garbem, krzyw ą szyją, wyższą łopa­
tką, z  wązkiemi piersiami, krótszą 
nóżką i k o n j u k t u r ^  w s z e l k i e ­
g o  r o d z a j u ,  do wyleczenia za po­
mocą gim nastyki leczniczej i przyrzą­
dów ortopedycznych — dając takowym 
znpełne ntrzymanie i wszelkie wygo­
dy, przy czem pobierać mogą także 
wszelkie nanki. 2393 7—?

Mieszkający w miejscu dochodzą 
dla leczenia do zakładu w przezna­
czonych godzinach.

Bliższych szczegółów udziela w ła­
ściciel i dyrektór zakładu nstnie lnb 
pisemnie pod powyższym adresem.

Czasy Nerona
w XIX. wieku

p o d  r z ą d e m  m o s k i e w s k i m
czyli 2468 5 - 6

o s t a t n i e  c h w i l i  U n i i  w  d y e -  
c c a j i  c h e ł m s k i e j ,

fakta zebrane przez kapłanów nni- 
ckich i naocznych świadków. 

Cena 2 zł. 25 ct.
Lwów 1S78 w dużej 8oe 

otrzymała na s k ł a d  główny 
KSIĘGARNIA

Seyfartha i Czajkowskiego
w e  L w o w ie .

Zarządu
większego majątku

w Galicji lub Królestwie Polskiem poszu­
kuje człowiek fachowy z ukończoną aka­
demią rolniczą, posiadający znakomitą 
praktykę w zawodzie gospodarskim na 
Śzlązkn i w Galicji, również i dowody n- 
zdolnienia swego ze strony zaanych oby­
wateli. Na żądanie może złożyć kaucję 
1500 zł. 2 53 8 - 3

A dres: XXX. A dm inistracja Gazety 
Narodowej.*

Nowy-Sącz!
Dla ndających się Szanownych Gości 
kąpielowych i Turystów przez nroczą 
dolinę dunajcową na NOWY- S^CZ, 

do zdrojowisk 
w  S z c z a w n ic y ,  w  K r y n i c y ,  

w Ż e g ie s t o w ie  i w G ł ę b o k i e m  
lub w góry Beskidu, 

a dalej w Koniny 1 Karpaty, 
poleca

Hotel Krakowski
obejmnjąoy kilkanaście wygodnych 
pokoi gościnnych, należycie wedle 
wszelkich wymagań urządzonych, i 
znany z nsłngi skrzętnej, tndziei z 
knchni zdrowej i doborowej; przytem 
dostarczający przez swój zarząd fia­
kry, powozy i inne podwody dla prze­
wozu osób i rzeczy do wyż wymie­
nionych miejscowości a wzzystko po  
bardzo umiarkowanych cenach.

Z nszauowaniem
Jędrzej Krzauowicz,

2589 l - 3 właściciel hotelu.
B e m

Na Zielonem 1. 6
na pierwszem piętrze je s t do najęcia

jeden pokój frontowy
dnży, 2 od dziedzińca także spore, knchuia 
spiżarnia i pr- edpokój to wszystko, za 
bardzo nmiark- iwaną cenę od 15, czer 
wca. Bliższa wiadomość w tym samym 
domn na tom samem piętrze. 2593 1— 1

B e z  K>olu
1 bez wstrzykiwania

bez lekarstw przeszkadzających trawie­
niu, tudzież bez chorób nsstępuyoh i 
przerwania utrudnienia, wyleczą według 
zupełnie nowej metody, doświadczonej w 

niezliczonych wypadkach 
n e ł a w y  m o c z o w e ,  

tak świeżo powstałe, jakoteż bardzo za­
starzałe, naturalnie, gruntownie i szybko 

D r .  H A R T M A A S ,  
członek lekarskiego Wydziału, 

w W ie d n iu  Stadt, H ab eb u rg e rg  nie jak  
dawnie, leci Stadt, Seilergasse Nr. 11.

Wyleczą także wyrzuty skórne, zwę­
żenia, upław y o kobiet, bladaczkę, 
niepłodność, upławy, 1961 16 -1 0 0  

o s ła b le m ie  m ę s k i e ,  
bez wyrzynania i bez wypalania, równie 
leczy s j f i l i i  i  w r z o d y  w s z e l ­
k i e g o  r o d z a j u  za pomocą kores­
pondencji. Za dyskrecje ręczy, a n a ią  

dauie wysyła bezzwłocznie lekarstwa, *

63 B o. Wr  w.BB ^ -O SB JS 5.® h'w H ^  łL
*.® s  3 g p 3 1 

N ® ®
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1 b b-b.g g*
EL© n © es 90PsN-Psg.g

Pierw sze austrjacko  - szląskie 
TOWARZYSTWO 

łupkowych tomów
(Schiffer - B rach) 

powierzyło niżaj podpisanemu

Sbtad dla Galicji
ipatrzcny w iryborny m aterjał, słnżący 

do pokrywania dachów.
Również przyjm ują i wykonują się po­

krycia blachą cynkową lub żelazną, asial- 
tową tekturą, angielską asfaltową bibnłą 
ogniotrwałe nawet na starych gontach , 
których zrywać nie potrzeba. Warnnki i 
ceny są umiarkowane z rękojmią dziesięcio- 
letnią. 2215 9 -2 0

Pokrycie tekturą ogniotrwałą nie prze­
nosi kosztów pokrycia gontami.

W . B a b l n o w i c z ,
A d re S  : W Krakowie, we własnym

1 domu, 1. 107 ulica Wałowa.



Znany ot1 k ilkunastu  l a t  z ta n io śc i i rze te lnośc i

złotych i srebrnych
z uajpierwszych fabryk genewskich

p o d  f ln _ 4

A R M A T O  4  M t t E R L

W E LWOWIE, UL. HALICKA L. lf  poleca
Z e g a r k i  z ł o t e :

Damskie Da 4 i 8 rabinach
„ Cylindry z podwójny kopertę
.  Ankrowe o 15 rubinach

złr
23 26 35
36 38 48
40 44 50 o
48 54 58 ^
42 Ć6 60 |
6-1 88 100 M
36 45 50 £
48 58 70 g
60 rO U»0 Q
74 90 120-0

200 250 300

Z ę g a f n i s r e b r n e :
Cyliudrtwe ze szkłem krzyształowem 

z podwójna kopertę
10

złr.
13 15

15 17 J8
14 17 "10
16 20 22
18 22 24
18 20 22 ■«?
24 26 30 &
25 30 35 9
28 34 40

12 14 16
— — 15

W s r e l k i e  z a m ó w i e n i a  i  r e p e r a c j e  w  zakres ze g a rm is trz u  w ik i w chodzące ,
rięk szą  sum iennością i najk ró tszym  czasie  po cenach n a jp rzystępn ie jszych . 

( C e n n i k i  s z c z e g ó ł o w e  n  ż ą d a n i e  t i  - r i».)
2261 l - r

zatw ardzenia

a czysta, tudzież

lWódka francuska solu
V podług przepisu Will. Lee, 

najlepszej jakości utrzymuje na 
Q  składzie
Ó Apceka pod Gwiazdą §

o PIOTRA MIKOLASCHA
0  2059 w e  L w o w ie . 8 —?

O o o o o o  o o o o o O

Seaon 1878.

zapobiega się i leczy przez użycie
Pigułek roślinnych CAUYAINA
Przepisywane Drzez lekarzy francuskich 

. zagranicznych od lat 80 zawsze z wiel- 
*ien. powodzeniem, ponieważ składają się 
wyłącznie z roślin, nie sprw dają rznięcia 
ani kolek i mogą się nży,...c jako środek 
irzeżwiajęcy, oczyszczający kr n lnb spra­
wujący przeczyszczenie. Metody użycia w 
polsiL tn języku. W Paryżu p. Behant, ru t 
dt. Qrenfcin 24. Wymagać należy aby 
pignłiL CanTaina znajdowały się w pude­
łeczkach kartonowych, włożonych wpudeł- 
za blaszane i aby na każdej pigułce znaj 
Iow się napis Oattvain. 184, 1',—V

W Paryżu p. Behant, me St. Quentin N. 25,
Dostać można we L w o w ie  w aptece 

j. K .  M ik o la w c lia  i Z . R n c k e r a ,  
* K r a k o s i e  w aptekach pp. J. Trau- 
zyńskiego i iV. ftedyka ■ 'i P o z n a n i u  

» apt. dr. Mankiewi za; w B r o d a c h  w 
Dt. pp M. Knllak i Franzosa

P i  z e z  Jego c e s a r s k ą  Moś ć  
F ra n c isz k a  Jó zefa  I.

odznaczona wyłącznym przywilejem

poleca

W. Marszałkiewicz
we Lwowie, ul. Krakowska l. 6. 

poręczając sumień ein prawdziwość i 
świeżość tychże

Meble wiedeńskie i tutejsze
_ od najwyśmienitszych do najtańszych, oraz

—"wielki wybór materji na meble,
L u s t e r ,  pająków , dywanów, e h o d n i k ó w ,

KARNISŻÓW do okien i KUTASÓW do firanek,
Jftebll żelazny jh i z drzeu^a giętego

poleca po cenach stałych i nizkich, handel mebli

R .  i k l i o n  d  C f e i l i h a r d t

alny/Gt
I koncess.

Z a k ł a d  k r o w i a u k i
pod nadzorem władzy sanit. w Wiedniu

Tylko szczepienie prawdziwą kro- 
w iankę, ochrania od natnralnej ospy i 
wszelkich zaraźliwych chorób, które ze 
szczepienia limfą z dzieci zbieraną, czę­
sto się pojawiają.- Dla wygody intere o- 
wanj eh przesyłam codzienr'n świeżo zbie­
rani; krowiankę do mego składu główne­
go, do którego pp a^ekarze i lekarze 
zgłaszać się zechcę. Odprzedającym sto­
sowny rabat. 2452 5—7

G łówny skład w aptece
p. ST0Ci<MARA

w  K r a k o w i e .

z metalu zdrowia 
trzonka 

z hebamn.

T e n  g a r n i t u r  k tó r y  pod tfL g w a r a n c j a ,
^  c s t a j e  ty lk o  2 tX. 20 e t . ,  n a  d w a n a ś c i e  oeób 4 
™  H a r t e m  i p e j e d y n c to  z a m a w ia j ą c  l i s t o w n i e
k  j t i i l l e r s  W a a r e i  E x  »ort w e  W i e d n i u ,  Praterstrasse, 43.

Kuracja zimna wodą w domu.
Nowej konstrukcji ap a ra ty  tu-iaowe dla ńetpiących ua nerw y, 

głowę, żołądek i hemoroidy po 18 35, 50 zł.
P rz en o śn e  a p a ra ty  do rzymskich parni k^^ieli i tuszów, 

cierpiących na reumatyzm i gościec od 100 zł. i wyżej.
Nowo popraw ione w anny kąpielow e

w 80 minntach węglem za 5 ct. wyprowadza się 25° ciepła od 30 
do40 zł. Wanny do kąpieli z mocuegc synku po zł. I ł ,  15, 18.
Wann nasiadowe z grubego cynku .zF 5, 6, 7, angielskie wanny 
nader eleganckie zł. 35, 60, angielskie ranny nasiadowe elegan­
ckie 15—] “ zł., wanny * przyrządetr do tasza 3C 80_ zł. Boz- 

wonne domowe i pokojowe retyrady i wstawki zł. 6 —50. 
w y r ą b  i a

M . S T E I N E R
fatTykant c. k. wył. upr* aparatów 

kąpielowych w- łV iu d —i n  
II. Taborstrasse Nr. 29.

Na wystawie paryzkiej 1878 pod Nr.
336, grupa N r. 5. do oglądania.

Zlecenia z prowincji załatwiają 
się najrzetelniej, ilustrowane cenni­
ki bezpłatnie franko. 1976 4—5

Le z a w s z e  b i a ły  a o s tan ie ,  s i ę  s p r z e d a j e ,  k o -

* **■ 1998 3—6

Ce s .  | 
wyłącznie

król.
uprzyw.

wynalazku A . M a c z n  s k l e  jj« w 
W i e -  i łu , wyrabiany jest z zielo­
nych łupin orzecha włoskiego i farbaje 
najpewniej i najlepiej siwe włosy na 
kolory: blond, szatyn, ciemno szatyn i 
czarny, bez brudzenia skóry na głowie 
jako też bielizny. Ekstrakt orzechowy 
jako preparat czysto roślinny, nie za- 
vierający w sobie żadnych przymieszek 
raetalicznj cb, oprócz zaiet, ze ani zdro- 
win ani włosom nie szkodzi, posiada 
jeszcze ten ważny przymi ót, że obecnie 
jest najtańszą ze wszystkich farb.
1 fllak. Ekstraktu z orzechów, płyn. 3 zł
1 słoik pomady orzechowej 2 „
1 flakon olejku orzechowego 2 „
pół flakonu olejku orzechowego 1 „

Prawdziwe do nabycia: 
w o k ł a d z i e  p e r i u m e r y j

A. Maczus kiego
w W iedniu, Karntnerstrasse 26. 

We Lwowie w handlu K. Strzyżowskiego. 
n n r, Leona Sedlaka.
» „ w apt. K. Miknlascha.
,  „ n __ _ Schwarza Coiffenr.
a ,  u Jarcina Mullera kupca.
» ,  u Zyg. Ruckera aptekarza.

W Krakowie u Wilhelma Fenza.
2554 3 - 20

J. MALICKI i KRZECZKOWSKI
D« P. T. P ub licznośc i!

Wstąpiwszy v ipółkę z panem Krzeczkowskim, mam za­
szczyt z«—iadomić szauo rnę P. T. Publiczność, iż mój zna­
ny z taniości, akuratności i dobroci wyrobów

MAGAZYN i PRACOWNIĘ SUKIEN MĘZKICH
p r z e n i o s ł e m  p o d  1.  2 .  p l a c  H a l i c k i .

polecając się i nadal łaskawym względom szanowne' Publi­
czności. Wszelkie zamówienia tak miejscowe jak i zamiej­
scowe, nrkuteczniam aknratnie, tanio i prędko. 2 '75 2 3

J .  H a l i c k i .

J. M i l iu k T iT T ^ z k c z k o w s k 7

cr-a

magazyn,
fMTDO KRYNICY

  przybędę na sezon kąpielowy od 1. lipea zaopatrzywszy
O * w najpiękniejsze p a r y s k i e  S T R O J U  i  K W I A T Y

2588 1 - 3  M. Topolnicka H .licki' ór, 1.

■XXXXXaXXXXXPI*XXXXHXXXXX

damskie
z podwójną kopertą . # 48 54 58 S* Ankrowe o 15 rubinach .

Remontoiry . . . 12 46 60 -g „ b z podwójną kopertą
z podwójną kopertą 63 88 100 g> Remontoiry do nakręcania uszkiem (Cylind.)

Męzkie Ankrowe o 15 rnbinach . . 36 5 50 Ą  „ „ z podw. kop. „
z podwójną kopertą . 48 58 70 „ „ Ankrowe

Remontoiry 60 70 100 0 „ „ z  podw. kop.
z podwójną kopertą . 74 90 120 "9 Myśliwemu Remontoiry w kopertach pakfon-

Chronometry angielskie z podwójną 1  guwych lab ze złota talmi 'ameryk.)
kopertą . . . .  200 250 300 Roskopfy patentowe (Remontoiry)

Ł a ń c n s n k i  złote męzkie lnb damskie zł. 20 Jc ICO. — Srebrne łańcnszki zł v lo 30.
Z e g a r y  p e u d u t o w e  w i e d e ń s k i e :  Do nakr^oan.a co dzień zł. 10, IS, 15, do nakręcania co 8 dni zł. 18, 25, 30. Bi-

ją^ godziny i pół zł. 28, 38, 45, bijące kwadr, i godz. (z repet.) zł. 48, 60, 70. — B u d z ik i z zegarem zł. 5, 6, 7.
Bndzuu podwójEe zł. 6, 9, 10. ozdobie zł. 10, 15, 20 

Z e g a r y  S z w a r c w a l d z k i e  : Ścienne nie bijąc (małe) zł. 2, 3 5, bijące zł. 4, 6, 10 Okrętowe ścienne (ameryk.) nie
bijące zł. 7, 9, 10, bijące zł. 13, 14, 15. Z kukułką ścienne zł. 18, 20, 25.

Szkatułki grające.
—^  Z a  k a ż d y  Z e g a r  lu b  Z e g a r e k  n a b y t y .  J a k o t e ż  R E P E B i  Y  iY  w  m a g a z y n i e  n a s z y m ,

p o r ę c z a m y  d o  d w ó c h  l a t  b e i z p ła t n ie  z a  d o b r e  i  r e g u l a r n e  t e g o ż  c h o d z e n i e . ___________
uskuteczniam y z nąj

G r u n t o w n a  i s z y b k a  p o m o c  
d la  c ierp iących  n a  żo łądek  i spodnie części ciała.
Utrzymanie zdrowia zależy po największej częęci od czyszczenia i 

czystości soków i k rw i, tudzież od nłatwienia dobrego trawienia. Aby to 
osięgnąć jest najlepszym i najskuteczniejszym środkiem

Dr. Rosy Balsam żyeia
Dr. Rosy balsam iycia  odpowiada najzupełniej wszelkim tym wyma-

faniom, gdyż ożywia całą czynność trawienia, wytwarza zdrową t czystą 
rew, a ciału przywraca napowrót dawniejszą siłę i zdrowie. Na wszelkie 
dolegliwości trawienia, mianowicie brak ap tytu, 'odbijania kwasami, wzdę­
cia, wymioty, karcz żołądka, zaflegmienie, hemoroidy, przepełnienie żołądka 

potrawami itd. jest pewnym i nznanym środkiem domowym, który zpowodu 
doskonałego skutkn zyskał w bardzo krótkim czasie ogólne rozszerz.nie.

W ielha flaszka k o sz tu je  1 z ł , pół flaszki 50 ct.
Można przejrzeć bardzo wiele podziękowań. — Balsam rozsyła się na 

wszystkie strony za zaliczką należytości. 2467 4—15

Szanowny panie Fragner!
Żo na  moja  c i e r p i a ł a  na  u p o rczy w y  k w aa  żo ł ą d k a ,  k tó r y  j a  dz ień  i noc  bo le śn ie 

t r a p i ł  i p r z e c iw  k tó r e m u  żadne l e k a r s k i e  ś r o d k i  nie po m ag a ły .  Ża p o rad a  p ew n eg o  d o ­
b reg o  zna jomego s p r ó b o w a ła  moja  żona p a ń s k i  B a l s a m  i y e i a  d r .  B o s y ,  k tó r y  rzec zy -  
w iś c io  n ad z w y c z a jn y m  s ię  o k az a ł ,  k u r c z  żo łądk a  z u p e łn ie  z n i k n ą ł  a  zd r o w ie  i s i ł y  moje j 
p rzez  ty lo le tn io  e i e rp ie p i e  b a rd zo  zn ę k an e j  zo n y  w r ó c i ł y  n a p o w r ó t .  U w a ż a m  w ięc  za  s t o ­
s o w n e ,  z łożyć  P a n u  moje p o d z i ę k o w a n ie  z życzen iem , aby  w s z y s e y  podobnie  c i e rp iąc y  
P a ń s k i  B a l sa m  z a k a p o w a l i ,  gdyż  w y lec zen ie  n ie z a w o d n ie  a a s t ą p i ć  m us i.

P ro sz o n y  p rzez  moich  s ą s i a d ó w ,  za m a w ia m  za razem  12 w ie lk ic h  f l a s z e k  za  za l iczk a .  
K a r ls d o r f ,  10. s ty c z n ia  1871 r.

ZWRACA SIĘ U W A G Ę!

w y so k im  sz a c u n k ie m  
W . M e i e r,  w ł a ś c i c i e l  g ru n tu .

Celem uchronienia się od niemiłych nieporozumień upraszam kupują­
cych zawsze wyraźnie zażądać:

Dra Rosy Balsam  iycia  
z  aptek: B. F ra p n e ra  iw P ra d z e , gdyż dostrzegłem, że kupującym w 
niektórych miejscach dowolną jaką miksturę dawano, jeżeli oni poprostu 
balsam iycia a nie wyraźnie D r. R osy balsam  życia zażądali.

P raw lziw y Balsam życia dra Rosy
jest do nabycia tylko w g łó w n y m  s k ła d z ie  w P r a d z e ,  w a p te c e

B .  F r a g n e r a ,  nleinseite, Eck der Spornergasse Nr 2<)5.
We L w  wi< ®. R u c k e r  apt., w Rymanowie W. Wojtynkiewiez 

apt., w Krakowie , Tranczyński apt., w Rudowcach A. Decani ,pt., w Su- 
czawie M. Karczewski apt. Wszystkie apteki w Anstrji jakoteź handle ma- 
terjalne i korzenne posiadają skład wymienionego balsamu.

Trucizna na szczury.
jest prawdziwa do nabycia-. 

we LW OW IE u pp. K. Iskierskiego, 
J .  Beisera, Z. Rnckera, p. Mikola- 
scha, r STANISŁAWOWIE u Ste- 
chera v. Sebenitz; w KRAKOWIE 
u p. R. Jawornickiego. 2 ? '0  9 -9  

Cena sztuki 50 ct.

Ciayton & Shuttbwortlt
w e L w o w i e  p rzy  u licy  G r ó d e c k i e j  1. 22.

polecają Bwój obficie zaopatrzony skład we wszelkie
W  M A S Z Y N Y  1  N A R Z Ę D Z I A  R O L N I C Z E  " W

mianowicie na zbliżający się sezon polecają
Ż n i w i a r k i  W . A .  W o d a  „ N ew  R eaper*‘

jakt jajdoskonalsze. nad — lekkie i pojedyncze również m ł o c a r n i e  d o  
r u c h i  r ę c z n e g o ,  k i e r a t e m  i  p a r ę  o dowolnych wie^ościach 

z dokładnego wykończenia.
llnstrow ane k a ta lo g i g ra tis - i  franfco 2582 1 6

Tylko 2 złr. 20 ct:
w s z y s t k i e  3 0  p r z e d m io t ó w .

K om ple tny  p a t e n to w a n y  g a r n i t n r  s t o ło w y ,  s k ta& a ją cy  a  n a o t ę p a j ą e y c h  p r a - d m i o t ó w :

i6 patentowanych łyżek 
6 „ łyżeczek

6 noźów 
6 widelców

6 podstawek na noże krzyształowe '
P a t e n t o w a n a  e h . e h l a  60 c t . ,  w a r s e e h a  do m le k a  2" e t . ,  k u b o k  n a  j a j a  20 e t , ,  H eh -  

t a r a  50 c t . ,  s i t k o  d» h e r b a t y  20 c t .

i c h n e l l s  t e  n n  d  w i r k l i c k  s c h m e r i l o s e

finden gescblechtskranke Herren und Dameu in der 
stehenden Ordinations-Anstalt des emeritirten

Heilung
seit yielan Jshren be- 

Secundar-Arztee

D r  S R O ^ ,
W l e n ,  S tad t, R o th en th u rm stra sse  l i .  (eiif) vls-a vis der Wollzeile, von 

9 5 und en Feiertagen von 10—8.
Alle Folgen der Selbstschwaehnngj Pollntionpn, Samenflusg, Ueberrei- 

znng nnd dis scheinbar unheilbaren MannesBchwai hen, die frisch entstande- 
nen (in 8 Tagen) nnd veraltf ;fin HarnrohrenflaBae, Strikturen n id Harnblasee- 
Katarrhe weisser FIubs und Unfrucbtbarkirit bei Damen, Hamoirhbiden und 
die 8yphilitischen Hkn>-, Hals-, Nasen- nnd Knochenkrav.kheiten nnd Ge- 
schwurre werden rauikal und ohno Bernfsstórnng geheilt { p F  Ancb brieflica

JOOOOOUOOOOCi
F a b r y k a  c z ó łe n e k

d o  m  * > zy .«  d o  s z y c i a
od JO la t istniejąca

E l l r i c l i  A  M e t t n e r
w e  W ie d n iu ,  W ie n s t r a s s e  N r . 4 7 .

'dawniej V. kleine Nengasse Nr. 11.)
Polecamy panem PT. kupcom wszystkie gatunki czółenek hurtem  i 

w nyti tjssej ilości po najtańszych cenach. 'VVszvstk:e polecenia zała­
twiamy za zaliczeniem natychm iast 2033 2—3

Rozdarowujemy każdemu
najpotrzebniejsze artykuły domowe, jako to : ł y ż e c z k i  d o  k a w y  i łyż­

k i  s t o ł o w e ,  n o ż e  i  w i d e l c e  < t. p.
Z masy konkursowej upadłej wielkiej fabryki angielskiej srebra „Brita 

nia“ otrzym iśmy zlecenie, by r o z d a r o w y w a ć  wszystke u nas ja  skł- 
dzie się znajdujące towary ze .rebra „Britania14 za zwrotem mało znacznych 
kosztów frachtu i '/< części robocizny.

7.a przestaniem lub pobran,ein pocztowem wyszczególnionej przy każ­
dym artykule ceny, mieszczącej tylko fracht z Anglii do Wiednia i małą 
część robocizny, otrzyma każdy następujące przedmioty

8 S .  d a r m o  * = Ś O
6 sztuk ł y i e l  s t o ło w y c h  ze srebra „Britania", 5 sztnk takich samych 

ł y ż e c z e k  d o  k a w y ,  razem 12 sztuk, które kosztowały pierwej 6 
kosztują obecnie wszystkie 12 sztuk razem . zł. 2 85

6 sztuk n o i ó w  s t o ł o w y c h  I) srebra „Britania" z rugielskiemi 
klingami stalowemi, 6 sztnk takich samycu w id e lc ó w ,  ra­
zem 12 sztuk, które kosztowały dawniej 9 zł,, kosztują obecnie 
wszystkie 12 sztuk razem . . . . .  zł. 3,40

1 ciężka c i lo c l t t a  do mleka, przedtem 3 zł. t e r a z  . . zł. 1.30
1 ciężka c h o c h la  d o  r o s o ł u  z najlepszego srebra „Britania",

pierwej 4 zł. t e r a z  . . . zł. L80
Prócz tego eleganckie lichtarze stołowe, para zł.: 1, 2, 2.50, 8. Packi po :t. 
50, 75, 80, zł.: 1, 1.40. Imbryki i Herba^niczki po zł.: 2, 2.50, 3, 4. Żyrando­
le para po zł.: 8.50, 10.50, 14, 20. Cukiernice po zł.: 2, 2.80, 4, 5.50, 7. Po- 
sypnice na cukier po ct. 40, 75, 90, zł. 1. Karafki na icet i oliwę po zł. 2.50, 
3.80, 4.25, 6. Masieiniczki po ct, 95, zł. 1.70, 2.80, 3.25 i 4 zł., ręczne lich­
tarze po 50, 65 ct. i 1 zł. za sztukę tudzież niezliczona ilość innych przedmiotów, 

O L  S z c z e g ó l n e m u  u w z g l ę d n i e n i u  p o le c :  t s i ę  : U ę  
6 sztuk nodsów S t o ło w y c h  z trzonkami z najlepszego sre r* „Britania" 
z angielskiemi klingami stalowemi, 6 sztnk takich samych w it l e l c ó w ,  6 
sztnk ciężkich . wyśmienitych ł y i e k  s t o ł o w y c h ,  6 sztuk taWch samych 
ł y i e c z e k  d o  k a w y  w ehganckiem pudełku aksamitnem. razeat 24 * Et-<k, 
które pierwej bez pudełka 13 zł., kosztuj t  raz wraz pudełkiem _sł. 6 , 4 0 .

Powyższe przedmioty są z najlepszego srebra „Britania“ i nie dadza się 
rozróżnić od prawdziwego srebra 13 prohy nawet po upływie 5ciu lat użytku, 
a za trwałość barwy srebrzystej daje się gwarancję.

Obowiązujemy się także zwrócić każdemu pieniądze, gdy ^sżedmioty te 
poczernieją lub poźółknieją. 1967 5 —12

ArJrpc ■ Brltania- Silberwaaren - Niederlage
n u l  OO • W ie n ,  B a b e n b e r g e r s t r a s e  1 .

W  A u s tro  - W ę g rz e c h  i  N ie m c z e c li  o c h ro n io n e

W I L H E L M A
antiartretyczne, antireumatyczne

k r e w  p rzec zy szc za ją c e  z ió łka ,
j a k o  n a

kurację wiosenną 125417 4-  e
jedynie pewnie działający środek krew czyszczący.

Rozbierane i w użyciu jako lecznicze uznane przez c. k. radcę rządowego i profesora 
a n. a. wszechnicy D r .  E .  F e n / l ,  d 'rektora botanicznego ogrodn we Wiedniu 
td. d . , . prof. i ś p p o l z e r a ,  Dr. ' we K LIoger w Bukareszcie, Dr. R u s t  we 

iedniu, Dr. R S d e r  we Wiedniu, Dr. j A n a  M t t l l e r a .  radcy medycyny w B r- 
linie, Dr. med. V. G r o y e n  w Nowym Jorku, Dr. B a u d n i t z  we Wiedniu, Dr. 
H e s s  w Berlinie Dr. I  - b m a n n  w Wieselbnrgu, Dr. W e r n e r a  w Wrocła 
win, Dr, M a i l i c h  w Grubisnopoljt; przez lekarzy praktycznych: H i l g c r  wNach- 
ling, J R u s s e g e r  w Abtenau, T r n c h h ó l z  " Marzaly, J a n k o w i e  w Nokofalva 

i przez wielu innych lekarzy,
1. przeciw cierpieniem reumatycznym,
2. „ goścowi,
3. „ ' cierpie.. om w i podnich Częściach ciała u osób wiele siedzących,
4. „ powiększeniu i nabrzmieniu wątroby,
5. „ chorobliwym wyr; utom, izczególnie liszajom,
6. n cierpieniom syfilitycznym,
7. jako środek poprzedzający kurację picia wód mineralnych przeciw po 

ciw powyższym cierpieniom,
8 jako środek zastępujący wody mineralne, przeciw powyższym cierpieniom.

J o d y n i e  p r a w d z i w e  s p o r z ę d z a  F r a n c i s z e k  W i l h e l m ,  a p ­
t e k a r z  w  Y e u n k l r c h e n .

P a k i e t  p o d z i e l o n y  n a  o śn k  p o r  r y j ,  przyrządzonych wedłng le 
karskich przepisów, wraz z objaśnieniem sposobu użycia w rozmaityob językach 
1 z ł .  Osobno za stempel i opakowanie l!0  ct

P r z e s t r o g a .  Należy się strzedz; przed kupnem fałszywych ziółek i żadać 
zawsze „Wilhelma antiartretycznych, antireumatycznych. Krew czyszczących ziółek' 
gdyż wszystkie inne pod tą  nazwą poiawiające sie ziółka antireumatyczne, sa 
naś dowanym wyrobem.

Dla dogodności PT. publiczności, prawdziwe W ilhelma antiartrytyczne. 
antireumatyczne krew oczyszczające ziółka otrzymać także można :

W e L W O W I E :  u Z y j m u n d Ł  Rac lcere  a p t .  lak . B e i s a r a  a p t . ,  W. H a :  a a t k i e w i e a a  iK  
K r a y ł a n e w a k i e c # ; w  B ie l a k a  G .  Z a b y a t r i a n  ip t „  w  B e H io  A dolf  G roaa  a p t . ,  w  B i a ł j  Joa . K uaoa  
w  Bobrco  A .  M ie d le e k i  a p t . ,  w  B ota ao w eaeh  A, W a ao w lee  a p t . ,  w  B r o d a c h  M. S. F r a n a o s .  » 
B r a a ł a n a e h  G . F a d . a h r c h t ,  w  B n r s a t j n i e  J .  \  K l in ka  a p t . ,  w  C s e r u io w e a e h  Ign. S c h n i r e h  i J 
G o l ie h o w s k i  * p t . t w  C i« r k o w le a e h  r r .  ka, Zopolh  a p t . ,  w  Dobromilu  A. G r o to w s k i  a p t . ,  w D r o ­
hobyczu L. T)obr*yoi«eki a p t .  1 B lum onfe ld  ap t . ,  w  G u r a h u m o r z r  E l ł a a z  B o te z a t  a p t . ,  w J a r o ­
s ł a w i u  Lud . W i ł ł o c k i  a p t . ,  A. Bohu s  ap t . ,  w J o h a n n e i t h a l  P. H ofmann,  w  J a s i a c h  G. Scbttlle- 
a p t . ,  w  K amionce 8 t r u m i ło w e j  Z a w a ł k i e w l c t  ap t . ,  w  K o ło m y j ł  M. B o lc ho w o r ,  E .  B U n a e l a p t . .  
w  K ozow y J. L. W i a ło e k i  *p t- ,  w  K rak ow ie  J .  T r a u c z y ń a k i  a p t . ,  W i lh e l m  F en * ,  w  K o lb u szow o j  
F r .  B u c s e k  a p t . ,  w  KopyezyńcL ch P .  Z n a m ir o w a k i  a p t . ,  w  L ip n ik u  p rzy  B ia łe j  E. S o k a ls k i  ap t , .  
w M o n a s t « r i y s k * c h  W ł a d .  Ż a r s k i  a p t . ,  w Nowym ' T a r r u  K. L a u r ,  w  Nowym 8 a c * u  P. F il ipok 
ap t . ,  w  O św ię c lm io  K S te b a r a k i ,  Po d gó rzu  J .  fi*ial»ki a p t . ,  w  P o d * o ł o c i y e k a c h  D. S ch no ld e r  
a p t . ,  w  P r z e m y ś l u  J . G o id o t ib k k a ,  w  R op esy nach  Utt Z y ą i i r s k i  a p t ,  w  R ad z io ch ow i*  A. J a ś k io w io *  

R o h a ty n  !•  H i r s e k  L i e b r e i e k ,  w  R a d o w c a c h  A. D ocau i  a p t . ,  w  R y m a n o w ie  W. W oj  ty  n -  
tpte. w  R ie a z o w io  u A . K a l i n o w i  k iego  apjb» nt S a m b e r z o  Jó ae f  A le k a ie w ic z  ap t .  o b w . ,  
su  J a n  Z a r o w ie z  w  S ądęgórzo  D am m u  R o b ino w ie *  a p t . ,  w  S ta n l a ł a w o w ie  F e r d .

ap t . ,  w  st**yjn Z .  D i a r o w a k i  a p t . ,  w  S iteaaw io  J u l i a n  F i e b e r t  a p t . ,  W S z e i u r o w e j  W.
w  S e d i i a i o w ł o  J a n  M ize r sk i  ap t . ,  w  T a rn o p o lu  P. J a m r o g i e w ie z  a p t . ,  w  T a r n o w i o ,  

J p t . ,  w  U s t r z y k a c h  J u l .  R iodl a p t . ,  w  » - • ---------- »*--•*

Preparaty weterynaryjne
wyrobu Franciszka Jana Kwizdy, aptekarza w Hornen* 
Ksnrgn, zamianowanego przez najwyższy urząd ochmistrzowski 
Jego mości cesarza i króla, c. k. dostawcą dwora,

wyrobów weterynaryjnych.
Z wielu listów poświadczających skuteczne używnuie c. i kr. uprz. 

płynu uzdrawiającego przytaczamy następuj
Do p. Franciszka Jana Kwizdy w Rorneuburyul 

1 wielką przyjemnością mogę panu do"ieść, łe zapom ca wyrabia 
□ego przez pana płynu uzdrawiającego wyleczyłem ulubionego konia Jej 
mości królowej z zapalenia stawu z  najlepszym rezultatem.

Wielmożnego pana uniżony 
L o n d y n  Royal łlevs M. L a u g w i r h t y .

weterynarz Jej Mości królowej angielskiej. 
W. Ma j e r ,  nadmasztalerz

Do pana Franciszka Jana Kwizdy w Komeuburgu. 
Donoszę panu z niemalem ukontentowaniem, że pański c. k. płyn. 

uzdrawiający dla koni okazał się u mego starego konia pociągowego nad- 
z« ozajuin skntecsnym. Ponieważ koń liczył 21 lat, przy tern oył wielki icięi- 
ki, rie miałem o jeg> uzdro .eniu żadnej prawie nadzie,:, gdyz opnchnią. 
cie ścięgni'jń było bardzo zuaczue, a koń nie mógł postąpić się na nogach. 
Po trzeebduiowem nieustannem używaniu pańskiego c. k. uprzyw. płynu 
u.drawiającego mógł koń znewu pracować, a obecnie jest zupełnie zdrowym. 

W Wi e d n i u .  W . Bu c h wa l d .
pierwszy gisajenn u c. k. akademii tereziińskiej, były rotmistrz.

Do p. Franciszka Jana Kwizdy w Rorneuburgu\
Przy częstem uży® auiu pańskiego c. k. uprzyw. płynu uzdrawia­

ją  ego ua 'e' w uporczywych wypadkach p >rażenia, reomatyzmu, zwichnię­
cia itp. osiągnąłem naspodziewauo rezultaty, z tego względu mnszę ten 
nioszacowany środek leczniczy naswać jako : ii >tnie uiezbędnym. upraszam 
pana zatem o przysłanie mi większej ilości tego pańsk ego c. k. uprzyw. 
płynu uzdrawiającego.

H a d r e s ,  5. września 1877.
F. B r u c h e n b e r g e r ,  weterynarz. 

Brawdziwc wyroby weterynaryjne są do nabycie -
We L w o w ie  : Konstanty Iskierski, apt E Mikolascha, a p t J. Beiser! 

apt. Zygmun. 'Rucker* ( l i m  Tomanka), Jasoo- Piepesa; Władysław- Tepy, 
apt. w handlu St. Markiewicza; w K r a k o w ie  M, Jawornicki w rynku gł. kam. 
Kirchmajera, tudzież we wszystkie!: niemal miastach królestwa Galicji ( składy 
urządzone, itore od czasu do czasu dzienniki polskie podają w os .os sniach.

,  „ „ ( . ( „ „ „ n  Dla zapobieżenia fałszowaniu uprasza stę nie na
Jl F A c s j l l  U ^ ł l*  mieniać. Płynu uzdrawiającego F*an. J. Kwizdy 

który jedynie odszczególniom z jstc . o. k. wył przywilejem, z i»twem temu, 
poc.J)nemi wyrobami, .i baczyć na to .ze kałda flaszka zamknięta p  st p u c  -etą 
a na etykiecie mój niiej prawy podpis stę znajduje.

H toby mi ialnzerza wskazał, który nadu­
żywa mej m arki ockronuej, abym go m ógł przed  aąd 
podciągnąć, otrzyma wy nagrodzenie do 500 zlr.

:e.y,

Jskśb N.,raaz apt. ■tustwiki ant Ztbeuwle O. Fadenbeeht. w Żótkwl Jaliaii NaUik

Wrdawcy i właściciela: J. Dobrsańsld i Ł  Greman. O dp o w ied rtln y  r e d a ^ o r  Jan  D obrzańnM.
ir f l U S t
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